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Przedpłata wynosi:
V» Krakowie:

mł#sic!»i* i  j-jj. kwerlalnie 3  zlr. 
fiólroczuit <» «ł., rocznie 13 zt.

Z.i. odnoszenie di> domu dolicza się 15 cnt, 
miesięcznie.

Na prowincji i w całej monarchji 
Anstro-Węgierskiej-

miesięczni-: 1 zlr. 3 5  en1., kwa1 tahuo 
-8 złr półrocznie fł ałi'., rocznie Mf złr.

hmner pojedjńczy <» cnt.

N iedziela 30 P s to p a d a  1890.

wychodzi codziennie, a więc i w niedzielę, o godz. 8 rano.

Bocznik E.

Ceiiii o ir io s z e f i :
Za v. i rsz pititowy, lub za jego miejsce, 
za pierwszy raz 281 centów, za nastę­
pne po 5  centów. — Drobne ogłosze­
nia zwykłym drukiem po S cnt, od 
wviazu, tłustym drukiem po •» cnt. od 
wyrazu. Minimum ceny drobnieli ogło­
szeń 3J5 tui. „Nad-słane" po 3 0  cnt. 

od wiersza.

Adres dla telegramów:
„ K U R j E H « — K E A K Ó W .

Rękopisów Reuakcja nie zwraca.

Vty*iŚ8l;tivf o rv<‘ii!c 't^łnowinue1

R E I O A K C J A .  X  A D M I 3 S T S T B  u l i c a  S z e w s k a ,  K T i '.  '7 . I .  p i ę t r o .
B r ^ -w ł iw w 1 ‘ . ' • w t i s w J W  <* -■ . -mr**  l- r i

Iw  możności oiężar na konsumentów prze- unormowany "  zostanie rozporządzeniom W ydr‘ ki na przemysł uęhwslóno w su ! .ywował potrzebę takiej opieki, a deiŚ jest 
Jrzucić; że wreszcie otwiera dla funduszu .w ydać się majijcem przez « k> Kamie- .nno lo4 .324  z łr , oraz proponowane przezjpew na nadzieja, że rząd to zrobi Intereb 
[krajow ego źródło, którego obfitość wsra sfcnictwo w porozumieniu z W ydziałem  komisję wnioski. j| -cwiom naszego kraju jest identyczny z m
U lać będzie, w nrarę wzrostu dobrobytu kreiowym . Następn pizyjęto rab X V II  i wszy eresn ni o-jycb krajów monarchii, Które
powszechnego. D roga, na którą wszech ! § l l .  Niniejsza us.awa wchodzi w ».y- ic rubryki dochodów własnych fun-ms: ; wniei cierpią p0d presją ekonomicznej

['i'Zi’ł1.j)bitv, k lórn  v \  n o s i :

W miejsuu:

Z:v gnułzieii 
K w a r t a l i i i e  .

Półrocznie 
Rocznie . . . .
2Ji odnoszenie do 

dom u miesięczni;-

poseł Abraham.owicz dla przysporzeni c e  z dniem 1 lipca 1891 roku a prze- krajowego
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(Ks Marsza! k obejmuje przewodnictwo) 
D&hj przyjęto bez dyskusji preliminarze 

szystkich trzech funduszy indemuizaoyj

15
N a  p r o w i n c j i

z przesy łk a  p ocztow ą :

Za grudzień' f  z lr  3 5  et.
K w artaln ie . . . 41- »
P ółroczn ie  . . .  8  * —  g
E oezn ie  t l i  —  „

dochodów skarbowi krajow em u, nie jest staje obow iązyw ać z dniem 31 " ru‘ 1 a 
jn o w ą ; weszły na nią Sejm y styryjsk: i -1894 roku. 

saizburgski, która mają od lat kilku u- § 12. W ykonani" niniejszej us.awy po
siaw y, na m ocy których odnośne skarby ruezam Mo-m Mm strona spraw wewnę- nych a nadto uchwalono: 
krajowe Dobierają znaczna dochody z o- irznych i skarbu. !• Na pokrycie wydatków funduszu in
płat kor.sumeyjnych, W  bieżącej sesj, demnizacyjnegpf wschodniej c ięś ii Ctaiicji i
sejm owej wszedł na tę drogę i Sejm MKwuasaws _ • m, funduszu iTidonmizscyjnogo ar.bo iniej czę
ślązm, który uchwalił ustawę, zaprowa- Galicji w 1891 r-ku Sejm ustanawia
dzająeą krajow y dodatek konsuincyjny ' T n f n r m i i r n o  w t-,cv" ° bu kraju dodatek do
od gorących napojów spirytusowych. U U U i iiiU L J  G. wszystkdHi podatków berpośr*Jni h, dc 29

Jedynym  zarzutem, podniesionym wy - Ł L i c t W Ó  £ } io. z powodu wy- *ot\ °  caK> r," le‘ y to-
{m ow nie prze- dwóch członków kom nj. v K  zarazy py& fw ej i iL co w e j, 8“ P N- ^  t  Ł i •

podatkowej, był ten, że ustanawiając o f i l *  swoje dawniej,, B r o z w d # « « K *  a ?  W ir a ż u  in-
j płaty krajow e na napoje, obłożone już ; eswa"  *n0wu na „ d b y «  i e ' targów krak^ skle6 * w ^ 91 r ,

przez miesto znacznemi op ia m i  na celo awio, Mt rseicowych wŁ ie8'cio Podgórzu, ^ Krakowskie* do Jatek
gminne, m ogłoby się zm niejszyć *on- tl)(Uiet"  na ład,fwanifi l  w, ł . 3 - y - a n i e  J f  ^ y « * k-<;h P ^ k6w bezpośrednich po
sumeję tych napojów, a tem samem i , zwierząt na stacii k-olejowej Podgórze- : . w , “  ka 1 '8° ,*ł°tof l' Cfc,ei “

} zachowMiio ol iwia njacycb ^  P« *tków tezpośreanieb.
i   ^ porządku dziennego nastąpiło sprawo-

wydatnośd źródeł, z których miasta czek- p ja9z^w r̂ T
pią w znacznej mierze środki pieniężne r0R ’d - .T m  nad -lienwiiem, że przy -  r - - v  ------ --v 8» —  <.ę—

?na wykonywanie w łaso«go, a po ezęsc: S d  poTagfa -ę kraju "stosować kom.i8ji P a k o w e j  o wniosku p.

K. wnrt i h>i
, { i  noruczonego zakresu dzmłanie swego. ^ -pT «!"oin isterj.'lnego ’  z" d' 1 ‘>raham„wicz», dotyczącym poboru krajo-

4  z łr . $ 0  W, Kom isja podatkowa  ̂ nie lekcew ażyła 8 grudnia l » 8!ł - J)« “ P nr. 188, ^ eh °P,6t feousum-yjuy.h. Sprawozdanie
[tego zarzutu, a 'e uznała po w yczerpują-

W e  F r a n c j i ,  A l l g j j i .  A V l0 8 /iM ł/ l l J c e j  dyskusji,' że redukując opłaty kon-
Vin<»rycc i t. <1

Kw ‘ir la ln ie

um cyjne do cyfr tak nieznacznych, jak 
!te , które w załączonym  projekcie usta-i

to przytaczamy na innora miejscu wraz z
tł'ka‘ em n8taWy

5  th~. 4 0  ct |Wy proponuje. W ysok i Bsjni nie pojr
baje się obaw iać obniżenia konsnmeji, a

Selm krajowy.
25 posied?«me 11. fi >ji, VI. periodu, 

thistyi „Karjcn i.-olskiJfe-Crs-

Dol;tyki węgierskiej Prrschor1 ąc do orga­
nizacji kolei państwowych, powołuje sie 
mówca aa Prusy, g dj!je j . ;„ ,^ e kilka dy- 
rekcyj kolejowych, nie mufte więc usprawie­
dliwić truouości, jaaie naoi są robime na 
punkcie decentralizacją jak i Co do języka 
urzędowego. Wniosek odoslanc do komisji 
administracyjnej z poleceniem ustnego zda­
nia epr iwy na nzjbliż.szem posiedzenia.

Do Rady nadzorczej Bankn krajowego 
wybrano p Adatnf Jędrrejowicza 47 g ło ­
sami

P. St. Szczepanov.3ki otrzymał głosów 30.
Po załatwieniu kilku spraw mniejszej 

wag. przystąpiono do dalszej dyskusji nad 
wniuskiem p. Abrahamowicza P, Męciński 
występował w obionie projektowanej usts 
wy. Pp. Chrzanowski i Pruchtmann czynili 
sprostowania faktyczne Po zamknięcia dy­
skusji dopuszczono do głosa p W eigla. 
Bndżety Lwowa i Krakowa są obciążone w 
sposób niesłychany — my płacimy te same 
podatki co ogół — tak państwowe, jak k -u 
jow<, a jeszcze musimy nrkładać inne po­
da k- na potrzeby miejskie, które uatural 
nie idą na pożytek całego kraju, bo a miast 
cały kra korzysta. Kraków jest dziś me 
stolicą, ale powintowem miastem, bo dla

ĄtÓW 28 listopada.

P rzedp łatę w y sy ła ć  należy uyi ast ^ y r^ d zen r^ i^ a s^ m ^ d ^ k liw e j f
do A d u i i i ł ! s t i ‘a c j i K w m jera  P o l -  |ezkody.
H hiego  W Krakowie, U l. Szew- Dla ątreszczojiy** powyżej względów, 
sk ii I. 7, 1. !>., £ (ivż  w ra d o  prze- \komisja podatkowa postanowiła, wszyat-
iitvn vu i u w  m ożu a ił iadać Z!1-.ktemi głosanii przeciw dwom , radsić W y - Posiedzenie wieczorne rozpoczęło się 0 wa ,,,Krak'?w“ ’

. I  f  • f sokii5i-» beim oy ażeby uchwalił wuio- L-odz. 8 m 30,A Prze • odnierył ma-szałek. 8P»tó® hyd
JseK; pęała Abrahamownm, z rzeezowmni [ Sanguezko. Obecąych było 79 posłów j {°miast, na prowincji kwest.ja ta nie jest! sów, »  w wozach, na których wieziono bi 

©JP* N o w o  p r z y s t ę p u ją c y  a b  O j i  stylisty canemi zmianami, które za po- iąa porządku dzienrm  był dalr.zv ciog \ * isstniygmętą. Drugim warunkiem jest,: iuły były osie wydrążone, i tam byiy wre
n e n c i  o t r z y m a ją  b e z p ł a t n i e  p o -  Arzobne uz-afa. j obrad budżetowych. > h y  był w jednakowy sposób w całym mętrzi blaszane rury. w których przewo-
c z a t e k  1. iw  e ś c i  P i o l ^ a  J a x y  B y -  stawa brzmi, jak następuje : . g ea dy^knuji aałstwiguo cały szereg pe- kraji. poDiernny, t trzeci, aoy nie dawał żono spirytus Gdzie lak wyrafinowane prze-

“  lr t ń r o i  ^ k  napojów w nin ejszej usRftib tyoyj w . /  wuioskn komisji budżetow ą powodu do weksseji. Mówca oświadcza, że aytnictwo kwitło, tam ustawa podobna 
k o w s m e g o  „ m a i e p a r t a  , J i szczególuiouych a w kraju gnożyw a-' Rubrykę X III  i X i y  fcudż Mn przyjęto ’>rojeLtowena ustawa żadnemu z tych trzech. może tylko podnieść premie nieuczciwej
rłrmlr w  o s o b n y c h  a r k u s z a o ł l  rO Z -!r ,y «li nnbiorono bedo Tłfł 1»*0ÓI7 Amalio?!! f > • » 1____    - orucnnlrAm ni n nrJnnnriit/ln  ̂SpoknlftCji

W  ogólnej rozprawie wystąpił p. Obra. 
nowski przeciw ustawie. Ustawę o podatku 
feousumcyjrym ;,cst wtarły sprawiedliwą, je ­
śli posiadać będzie trzy wamnki. Podarek | niego r.ic nie zrob.ono. Kraków ma przed 
koDsumcyiny powinien być równomiernie eobą wodociągi, teatr, szkoły — to są mi- 
rozłożony na wsz Tstkich konsumentów. W e jljoay , których panowie n i; ebea uwzględnić, 

i dług projektu komisyjnego dotysa ten po | Co tu mówić o tem że ,< poda.ek nie ma 
j datek — zdaniem mówcy tylko m T<wo i dotykać przemysłu! T er  podatek podniesie 

gdyż tutaj wiadomo w ,aki j tylko premię przemytniczą W  Krakowa 
ton podatek wybierany na-Spod łódkami były  pę herza pełne spirytu-

a r u k  W o s o b n y c h  a r k u s z a c h  r o z -  jajach, pobierane będą na rzecz fuuduezu'(r^wmaż baz rozp^nw 
p o c z ę l i ś m y  w b e z p ta tn e j „ B i -  knsjowego opłaty ko.isnmcyine, iadzioż! pr7,y ra ryCf x  „.r-tói- 
błjolftce ' K u r  j e r a  P o ls k ie -  d«l4at’-' do y.ohi.‘ranych na rzecz skarbu Sjlja,  a^naczyi-. K « j a

pańe.Wtt pOUatuw.. kousuoicyjuyc^.. j Hnhi-AnrimiX ann
g M  m  r  >f/O *

t 5WTr̂ D3‘,v**Prt#ir-rir.'c*'. ■

rrarnnków nie odpowiada, 
a została ucbwa Mówca wnosi aby przedłożony projekt 

budżetowa i,,-ustaw y ń poborze opla* konsumcyjnych
ui«n.o.6  uut>veneionA, ane urzt

Podatek ten wynosi w samym Krak iwi< 
50.000 złr. R^ytyknje dalej ustawę za atL

z 'Wydział przekazano Wydziałowi krajowemu z po- nowiaką nraw n-ga: kontrola tu niemożliwa
 ' _ n    I 1 Denni nm z nu nrv nnemmminnin aia » .1 ■ t a WATlfłaA n/ r !/> tn ll- ti nb tnnwnianir ła  eaa.

K r a jo w y  podatek konsum
■Oynarodc Następnie

i zacieru winnego, tudzież moszczu ow o-j tworzyć fundusz pożyczkowy dla Kóiel działami krajowemi innych krajów tej po jjtyknie powiedzenie p. Szezepanowskiego, 
_ !co w e g o . rolniczych w sumie 15 000 złr. a 5001 łowy Monsr-hji co d" jednakowej wysc

■I ^  1) rum, arak, koniak, likier tudzież
;Lisi „hm-jera Toislciegu"). wszelkie inne słodzono spirytusowe na-

i a on t  . a póje gorące, bez różd ey  stoonia, tak przy
Lwów . listopada. wprowadzeniu ja k  i przy wyrobie, kra-

W sprawozd; .ću  kom-aji podatkowej | i0WeJ opłacie konsum cyjnej w kw ocie 1
niosku posła Abraham ow icza , doty- r r̂> 0<̂  hektolitra ;

Pfźąoym  pyboru k lejow ych  opłat kon-| 2) piwo wszelkiego rodzaju tak przy 
sinucyjnych , inajduiem y następujące wprowadzeniu, jak i przy wyrobie krajo-

§ 8 ‘ y  okręgach akcyzowych rnm st;z r  Wgtawi..no, jako pierwszą raię na ten,kości opłat konsnmcyjnych krajowych, z
^Lwowa 1 K-akowa. podlegać b ę d ą : __ cej do budżełu na r. lg m . ‘ Fundusz tnu poblipkienń krajami tej połswy Mcnarchji, —

będzie osobno adnraistrowary i dążyć bę .przedłożył Sejmów na przyszłej sesji pro 
daie do popierania za pomocą pożyczek . iekt ustawy o opłatach konsumcyjnych kra- 
dzia-aluośc.i handlowo przemysłowej Kółek [ jow ycb , kt^raby równomiernie dotknęła 
rolniczych, a pożyczki s niego rozdawać wszystkich w całym krain konsumentów
będzie Wydział krajowy na wniosek Zr , przedmiotów oDlożonyeh temi opłatami, a
rządu głównego Kółek rolniczych. izawięrała zasady, co óo poboru tych opłat

(K b Metropolita obejmuje prze o d n i - p - Szczepanów =ki oświadczył «ię »  no 
ctTi;0  ̂ ilitykft inwestycyjną. Dodatków do poóat

iog iłłjr : | wej opłacie konsumeyjn^i w k n ocie  W  Międ«y innemi pr/ranaao nadto na Skla k(Sw W * ™  inŁ »  » ’j c  n»
Mimo gorliw ych starań W ysokiego ct. od hektolitra. j dy publiczne w Krak wie 17.500 *łr , kra leżało pomyśleć o nowem źródle dochodów.

8 cim u, nie b y '0  uiozuwem w OBtatnich - K rajow e opłaty konsum cyjne pobrant kowc.kiemu Tow. gospodarskiemu n» wy- Mówca przysnajo, że przedstawiona ustawa
Ltach obniżyć wydatków na potrzeby w oznaczonych okręgach akcyzow ych b ę -i dawnictwo „Tygodnika Rolniczego" 500 nie jest idealną, a w dalszym eiągu pod
k ra jow i do poziomu, przy któryraby’ n ie- clą zwracane (restytuowane) w tych ssJjałr , bs utrzymanie 4 wędrownych nauczy no8i radość, iż rząd nie sprzectwin się sa
potrzeba by?o wiły podatkowej kraju ob- - mych wypadkach i w tym dauym sto- cjpli rolnictwa dla włościan 8000 złr , To • = prowaduemr opłat Należy wejść £ rządem
oiążuć w tak wysokiej m ierze , jak tolsunku, w jtikirn zwracane bywają w ed 'e jw »r8ystwu rybackiemu w Krakowie 2 5 0 tw negocjacje, w celu zapewnienia krajom moWioz jako generiday mówca iej twoien-
był > dotychczas. |istniejących przepisów dodatki gminn > jz-łr, dzieci-un po ś. p. pr*jf N'>wickim je n ®i*łu w Dodatkach koiisumcyjnych. Oue- ników. Mó\ ca zaczyna rzecz od oj-owie-

Co gorz i przygotowań się nałoży na § 4, W e  wszystkich innych mię dnorczowo 1000 zlr
wymkującĄ ■> obow iązujących ustaw , wościach kreju, podlegać będą ktajo t a ł  *
wzrt-st wydatków na szkolnictwo, jako  opłatom konsum syjnym :

: też ilu znaczne rozchody wynikające z )  1) ram, arak, koniak, likier, tn n.eż
dopełnienia ugody indemnizacyjnoj. wszelkie .nne słodzone spirytusowe na-

W obec takiego otanu rzeczy , n ie ; poje gorące, bez różnicy stopnia, w kw o-
m ożia  poprzost: ć na pokryciu doraźnegojese 1 złr. a. w. od hektolitra; 
nielobrru  pożyczką krajową, lecz trzeba] 2) piwo wszelkiego rodzaju w kwocie
koniecznie zwiększyć normalne d o ch o d y !50 et. od hektolitra, 
krajowe, co a- jurniej w mu-rzo odpowie . § 5. Krajoy/e opłaty konsumcyjne wy
dniej nieuniknionemu wzrostowi stały ch j szczególnione w 8 4 nie mogą naruszać
wydatków, - - I -----

który opowiadając wiele o doniosłości miast 
aoszedł w końca do ostatecznego wniosku, 
najszkodliwszego dla tych miast. Głosować 
będzie zt_ odroczeniem, proponowanem p rie i 
pp. Chrzanowskiego i Fruchtmana, zwła­
szcza z tego powodu, że W ydział krajowy 
dotycbozas nie miał sposobnuśoi oświadczyć 
się o ile ten podatek jest korzystny

W  tym samym dachu przemawiał p. 
Goldmann, jako generalny mowci przeciw 
ustawie

P. Jan Tarnowski oświadcza, że'unja kon­
serwatywna głosować będzie za ustawa, jak­
kolwiek nie zaoadła uchwała obowiązującą 
członków unji do solidarnego postępowania 
w tej sprawie.

W  obronie ustawy wystąpił p. Abraha-

an produkcji, ani handlu.

cnie ogólny iaieres narodowy zaczyna co dzenia treści „katechizmu parlament irnego". 
Z  koli i UŁHtąyiła rubr. X V I „wy-latki >»« mniejszą .grać role" a partykularyzm W  rozdziale pierwszym, powiada mówca, 

-lia podniesienia rękodzielnictwa przemy- hTa gor« Następnie występuje przeciw je9j wskazówka, jak się winien n^seł obcho- 
słu krajowego" — sprawozdawca p. (Uirza z - w, ąc mym obrońcom miast, lnb ey dzić z dziennikarzami, aby i h aympatje 
nowski iłęoanyjn obrońcom wsi. Kraj potrzebuje pozyskać. Roedział drugi, prowadzony w

Komisja wnos : stolicy i pow nien o nią dbać, ale i sto foimie rozmowy ojca a synem, poncza jak
l .  W celu rychlojswego uzupełnienia fuu- •>><)» nie 0 potrzebach kraiu b b d o się zwalcz- ustawę. Jeśli jest Krótką, radzi

diiszu prz-mysł >wcgo do sumy 300.000 złr mina-* ojciec synowi, by zarzucił jej, że jest po
będsia skrrb krajowy wypłacać coroczniej p - ruchtman oświadczył się przeciw u- bieżnie, połowicznie traktowaną, ża nspi- 
przez lat trzy począwszy od 1891 roku, pr> stawie, a w końca wniósł, aby Sejm pole 9auo ja aa ko.ani h Jeśli j-st oDszerna, 
(iO.OOO złr. 5 W ydziałowi krajowemu, by przeprowa-j ^y podniósł, iż w krótkim czasie byłoby

2 W  budże ie na rok 1891 należy za ; dził rok-wania z rządem w tyn. kierunku, nnd a iły uchwalić z całą świadomością tyle
N orA alń go powiększenia dr-chodó v §  6 . Przez cza j m ocy obowiązującej mieścić 60,000 z łr , iako 5 i 6 ratę upo | ażeby z poi.»tków konsumcyjnych, Prz®z , ważnych postanowień. £ ie t ieszcze i trzeci
ajowyeti nio można już szukać w p>d- n'nieiS'/ei ustawy nie może być nałożona sażenia fundnszu przemysłowego. państwo pobierarych, odstąpiona zostałs ■ "  *

wyrażeniu dodatku do podatków stały en, 
ho wygórowana wysokość tokow ych u 
trudnią i dziś ju ż  rolnictwu naszemu 
koukure i c j § - z roluictwem mniej ob c ią ­
żonych kt-i^ów tamuj o wzrost miast i 
■DiasteCJek naszych, uniemożliwia roz wói ■ . . .  - - .
ezneao,

na spożycie piwa lub napojów słodzo­
nych spirytusowych (§ 4) żadua inna o- 
płata krajowa.

§ 7. Spory, jako  też przekroczenia ni­
niejszej ustawy i odnośnych rozporzą 

„ dzeń wykonawczych podlegają rozpozna--
°1 przemy "łu rękodziełslczego i fib ry - niu i orzeczeniu władz politycznych.
*a e ' c któsy szusa, przy je d n a k ich , § 8. W ładze polityczne mają prawo

-..rądinąd warunkach , m iejsca produkcj ; nakładać grzywny porządkowe do wyso-
.lak najmniej podatkami obciążonego. | kości 100 zlr. i kary kontre.wencyjne do

J e ly ry m  środki-m kU temu, żeby ]'o 'w ysokośoi 2 0 -krot-nej ukróconej o-,łaty, a wi
lększyc dochody krajowe , bez lotkii * ewentualnie kary aresztu i zasądzać win- bu
pgo obciążenia nodjttkujących i fcez na- j n b na koritti.- nostępowania.

.,a szwr mk produkcji jest usta . j^eszta  postępowania, grzywny i kary bronie wniosków komisji i oświadcaa p.
now i, p a rzecz funduszu krajow ego 1 itrąwencyjno ściągane będą w drodze K złowskiemu, że jeźli później okaże się

onłat konsnmrt m ».li p1 ekucji poliiycznei. -potrzeb; ponow rgo podwyższenia lej do
f  9. K iszta postępowania w pływ ać bę- tacji, to Sejm udzieli potrzebnego funduszu,

dą do kasy c. k, władzy politycznej, Obowiązkiem jest kraju popierać przemysł 
grzywny aaś i kary kontrawentyjne do domowy i rękodzielniczy, a nawet fabry- 
funduszu krajow ego czny (brawo).

§ 10. Dodatki do podatku konsum cyj- W  sprawie szkoły uzupełniającej prze- 
nt go, ustanowione w § 2 niniejszej usta- mysdowej w Jarosł -win domagał się wie 
w y, pobierane będą razem z odnośnym kazagu nadzoru nad tą szkołą, 
podatkiem i przez te same organa. * P. Rtmanowiu* oświadcza iż, szkoła ja- 

P  -bór opłat konsum cyjnych, ustano- rosławsba nie jest pozbawioną op eki W y

3 Zaciągający z funduszu przemysłowe ; odpowiednie -  *;ść krajom, w Radzie pań- 
go po 1 śtyiznia 1891 r pożyczki w kwo s"wa reprew u.ow»nym, na częściowe po 
lach mniejszych, niż f-000 złr. winni opła krycie wydatków krajowych
rad od tych p ży «ek procent, p 4 %  ro­
cznie, jak dotychczas; zaciągający zaś p o ­
życzki po 1 stycznia 1891 r w kwotach 
po 5000 złr lub większych, winai opłacać 
procent w stosunku 4%  rocznie

P. Z. Kozłowa i sprzeciwia się powyż­
szym wuioskom komisji i żąda, aby w8'a- 
wiano, jak dotąd, tylko po 30 000 złr. do 

udżetu na fundusz przemysłowy.
Spraw, zdawoa p. Chrzanowski staje w o

opłat konsumci jnych , oraz d o ­
datków  ̂ krajowych do Dobieranych już 
d-^^b B̂ ar^ Państwa podatków pośre­

d n i  isei» posfa, /  'irahamowicza wszedł 
aa tę drrgę i przedstawia tg niezaprze- 
ei-amą z„> -ę, żg ezuki dochodow dla
krsju w łożeniu jpłat na napoje, k tó­
rych ie nie jest nkzbędrą potrze-

i bą u , .i "  arstw społeczeństwu; że nie
ł°D ukcji, która me zawsze jest w ientoh przez §§ 3 i 4 niniejszej ust° wy, działu krajowego.

Koniec posiedzenie o godz. 11 min. 55 
w nocy

26 |aosiid^ewe 2, sesji VI. perjodu.

Daisiejsza posłodzenie rozpoczęło się o 
godzinie 10, minut 35 Przewodniczy 
szalek ks. Sanguszko.

Na^s iprzód odesłano do Wydziału kra­
jowego petycje, które świeżo nadeszły. Ko 
iifisarz rządowy lir Łoś odpowiedział na 
interpeUcję p Kulaczkowskiego, że w pu- 
m sionych przez niego sprawach nikt do 
tej pory nie zwracał się do krajowej ko­
misji szkolnej.

Z porządku dziennego p. tYłodsimierz 
Kozłowski motywował w pierwszem czy ta ­
niu swój w linii.-k o wezwanie rządu, "?  
szczególną oj l^ką otoczył płody r . metwa 
i przemysłu rolńiczego wobes konkurencji 
zagranicznej, jaKoteż w dzied* nie rS fom y 
ołowej i kolejowej. W  obszernej mowie mo-

sposób zwalczenia ustawy Występować ja- 
ko jej przyjaciel i stawiać poprawki, któ- 
reby ją zabiły. Gdyby rutor owego kate­
chizmu — kończy mówca swoją opowieść —  
słyszał był przemawiającego p. .Leona Chr ja­
nowskiego, byłby niezawodnie sawołał do 
niego: „O , synu mój Leonie 1“ (W esołość).

Mówca, nazwawszy tegoroczną dyskusję 
budżetową walką konwersji > niekonwersji, 
omawia stan skarbn kr«j-, wskazuje na roz­
liczne przykłady opłat konsumcyjnych w 
innych krajach i zwalcza twierdzenia prze­
ciwników podatkn k usuincyjuego, którzy 
partykuł iryzm stawiają "y ż e j , aniżeli d o ­
bro całego kraju. Ustawę o opłatach kraj. 
konsumcyjnych wszędzie w ten sposób, jak 
u na3 zredagowano, a unormowanie poDoru 
pozostawiono osobnej instrukcji namiestni 
ctwa w porozumieniu z Wydziałem kraio- 
my m.

Bardzo dobrze popierał wywody poprze- 
dnieigo mówcy p Chamiec, poczem przy­
stąpiono do dyskusji szczegółowej. i

Przy § 3 aftbiera głos p Chrzanowski, 
wykazując ego niesłuszność co do równo­
mierności rozłożenia i poboru. Nawiązując 
do katechizmu parlamentarnego, mówca po-
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wimda : Słuchaj, synu Dawidzie —  nie za­
stosowałeś moich słów, jak ci je  powiedzia­
łem (wesołość, T o co mówił o Styrji p. 
Abrahamowie*, jest — zdaniem mówcy —  
fałszywe, ho ustaw np. w Styrji inne aa 
wiera postanowienia co do opłat w mia­
stach, i inne co do ressty miejscowości w 
kraju. Zroaumiano bowiem, te w miastach 
pobierane będę opłaty * całą ścisłością, 
podczas gdy w kraju będzie pobór dowol­
ny. Mówca chce tedy, Łeby j wo opodat­
kowane było po 25 ot. od hektolitra; je- 
Łeli będsie ta poprawka przyjęta, nie bę- 
daie wnosió innej rezoluoji- W  głosowaniu 
poprawka p. Chrzanowskiego upadła

Przy § 4 zabiera głos ponownie poseł 
Chrzanowski i wnosi, aby przy art 2 gim 
dodano słowa, które wskazują ua opods ko­
wanie piwa „przy wyrobie". P. Meruno 
wicz wnosi podwyŁszenie od rumu, araku 
z 1 złr. na 4 złr. W niosek p. Merunowi 
oza i poprawka Chrzanowskiego upadły.

Przy §. 5 i 6 posłowie Goldman i Chrza 
nowski starali się złagodzić ustawę —  przy 
§. 6 domaga sic p. Goldman, aŁeby nie 
tylko w innych miejscowościach, ale i we 
Lwowie i Krakowie nie mogła bvó nało- 
tona inna oplata krajowa. Wniosek ten 
poprawiający stylizację kom isji, został 
przyjęty.

W  trzeciem czytaniu przyjęto całą u- 
stawę

Następnie przyjęto wniosek p Strasz 
kiewicza i towarzyszy w spraw :e ink»me- 
racji kolei Karola Ludwika, oraz wnioski 
p. Gorayskiego i towarzyszów w sprawie 
taryt koleiowych.

P o załatwieniu kilku mniejszej wrgi 
spraw ramk iał ke Marszałek posiedzenie 
o godz. 3 min. 56 po południu.

Jutro Sejm zostanie zamknięty.

skiego przedstawił rząd na kandydata na 
stolicę arcybiskupią w Poznaniu !

Na dowód tego, że tutaj na Ślązku są 
kapłani pojmujący tak samo swe posian 
nictwo w narodzie, jak je  pojmuje całe 
duchowieństwo polskie, przytaczam fakt, 
jaki zaszedł w jednej z parafij powiatu 
rac;borskiego. W  parafji tej ksiądz pro­
boszcz od ołtarza poaczas mszy świętej, 
przerywając na chwilę ofiarę, zwrOoił się 
ku „pe.nu kantorowi* i kazał mn w po­
łowie przerwać pieśń kościelną, śpiewaną 
wbrew jego zakazowi po niemiecku 
Ksiądz oświadczył przy ołtarzu głośno, 
że przy niemieckiej pieśni nabożeństwa 
odprawiać nie będzie.

Pakt ten, znany tutaj wszędzie, tem 
więcej zasługuje na uznanie, że ów ka­
płan wiedział dobrze, iż narazi się tym 
snosobem nietylko rządowi, ale i swei 
władzy duchownej z księdzem biskupem 
Koppem na czele.

Zresztą księży tutejszych trzyma w pe­
wnej zawisłości od siebie dzielny lud 
iasz ślązki. Poświadczy o tem wypadek 

następujący. Pewien gospoaarz zamówił 
w rocznicę śmierci swego rodzica noszę 
żałobną i poszedł do kościoła z całą ro ­
dziną. Skoro się jednakowoż na chórze 
odezwał śpiew niemiecki, powstał ów go­
spodarz, zabrał całą rodzinę i wyszedł 
z kośi io ła , oświadczywszy księdzu po- 
przedn o, że nie zamawiał nabożeństwa 

śpiewom niemieckim, i że dlatego

Ze Slązka pruskiego.
(List „Kuijera Polskiego*).

Rac bórz, 27 listopada.

(yr.) W  ostatnim czasie wiele pisano 
po naszych gazetach o duchowieństwie 
ślązkiem rzeczy niepochlebnych, zarzu­
cając mu głównie chętki germanizacyjne 
i wrogie etanowisKO, zajęte wzgledem pol­
skości. Nawet Kurjer Poznański, czyty­
wany także przez nasze ślązkie ducho­
wieństwo, przytoczył w swych artykułach o 
naazYcn stosunkach ś'ązkioh k'!ka faktów, 
z których możnaby nabrać jaknajgorsze- 
go wyobrażenia o tutejszych księżach. 
Pomiędzy innemi przytoczyło owe pismo 
fakt, gorszący w rzeczywistości każdego 
Polana-katolika: wystąpienie niejakiego 
księdza Michalskiego przeciw pielgrzym­
kom tutejszego ludu do Krakowa. Ksiądz 
Michalski groził wyklęciem z kościoła 
tym wszystkim parafianom, którzy się 
do Kranowe, wybierali. Takich ducho­
wnych, jakim jest ksiądz M, bardzo tu 
m a ło ; przeważna bowiem część zacho­
wuje się biernie, wiedząc zresztą o tem*i 
doskonale, że występując otwarcie prze 
ciw polskości, straciłaby całkiem zaufa­
nie i szacunek parafian, jak tn się fakty­
cznie stało w parafji księdza Michalskie­
go, którego władza duchowna nolens v~>- 
lens będzie musiała przenieść na inne 
probostwo z tej przyczyny, że lud utoż­
samiając dzisiejsza walkę językową z wal­
ką kulturną, uważa ks. M. za rządowego 
kapłana, jakimi tutaj na Ślązku byli księ­
ża: Sterba, Wtlrz, Talaczyński i inni, wy­
klęci przez Kościół. Charakterystyczną

większość wytworzoną jedynie sztucznym pierwszym planie, ściągają na siebie głó- 
sposobem nie może na niej opierać się wn& cwagę •' 'dza i dominują nad otoczę 
i musi stać ponad stronnictwami. Gra jo- niem bezwzględnie. Ale w: ańnie przez tę 
dnah była hazardowna; w razie prze- j wyłączność i egoizm przeważają na swoją 
granej traciło się wszystko, bo nawet j stronę oałą wagę akcji dramatycznej, wyo- 
moiność dalszej politycznej egzystencji, i drębniają siebie od ogólnego tła i tyra spo- 

Tak jak dziś rzeczy stoją, złudzeniem sobenr grożą artystycznej symetrji układa, 
byłoby twierdzić, że ugoda ma jeszcze Skutek takiego stanu rzeczy j-st ten, iż 
jakiekolwiek szanse powodzenia; wniosek utwór nieproporcjonalnie dzieli się na czę- 
Mattusza, który'połączył wszystkie stron-iści przed okiem widza ze szkodą ogólnego

ze
nie złoży za nie żadnej ofiary.

Jak już w jednej z my oh korespon- 
dencyj napisałem, trzeba zawsze rozro 
żniać powiaty Slązka przemysłowego, 
gdzie robotnik ślązki oddawna, dzięki a- 
gitacji Katolika czuie się Polakiem i p o ­
parcie silne znajduje w bhzkości granic 
Wielkopolski, Król««twa Polskiego i Ga­
licji, od powiatów Slązka rolniczego t .j .  
raćiborsk’ ego, kozielsk'tgo, prudmokiego, 
ciągnących się aż het ku Opolu, gdzie 
dotąd z naszej strony nic nie zdziałam. 
Tutaj po prawej stronie Odry, który to 
ltra, Niemcy uważali już za swoią wła 
sność, dopiero od dwóch łat niespełna 
ruszył się lud po.ski, od dwóch lat też 
istnieje jedno pismo Dolskie: Nowiny Ra­
ciborskie i jedno Towarzystwo pcl .kie. To­
warzystwo Czytelni ludowych, nie ma tu 
ani jednej wypożyczalni książek, alei, jak 
się dowiaduję, już w przyszłym miesiącu 
czytelnie takie w kilku miejscach równo­
cześnie powstaną. Powiaty poiskie wyżej 
wymienione, leżące na prawym brzegu 
Odry, to kresy tworzące granice Polski 
ku Czechom i Niemcom. Piękny to i ży­
zny krej. Rzec można śmiało, że tutaj 
jest lud polski najdorodniejszy i najzamo- * 
żniejszy. Dzisiaj nam go nikt już nie w y­
drze. Podjęto tutaj pracę w duenu naro 
dowym małemi środkami i uiewystaroza- 
jącem ’ s fami, tak co do strony materjal- 
nej, jak co do inteligencji— a jednak pra­
ca ta wydaje owoc tysiąckrotny! Praw­
da więc leży w tem wielka, że Pan Bóg 
nam błogosławi w naszej pracy nad ludem 
Polskim 1

Wiadomości polityczne.
Chwila przesilenia.

Niemcy odmówili udziału swego w cze- 
skiei wystawie krajow ej; oto ostatnia 
wiadomość, niepozbawiona wielkiej poli­
tycznej doniosłości dla austrjackiej mo- 
narohji. Hrabia Taaffe podejmując myśl 
ugody czesko-niemieckiej zrobił krok bar- 

dla stosunków, w jakich ksiądz Michał- dzo śm iały; gdyby się Dył projekt udał, 
ski pozostaje, była też przed niedawnym niewątpliwie statuy się koroną dotych
czasem przez niemieckie pisma liberalne 
puszczona pogłoska, że księdza Michal-

ozasowej rozumnej i taktownej polityki 
obecnego gabinetu, który wie, że mając

nictwa czeskie przeciwko Niemcom, naj­
lepsze w tym przedmiocie składa świa­
dectwo ; dziś przekonani są nawet ci, 
którzy jeszcze żyli w wątpliwości po w y­
niku głosowania, przed dyskusją szczegó­
łową nad projektem o podziale Rady 
kultury krajowej. Prezydent auetrjackich 
ministrów nie obliczył się dostatecznie z 
tem, że antagonizm dwóch wrogich sobie 
narodów, to nie waśń stronnictw ambit­
nych, wydzielających sobie ster prawodaw­
czej władzy, i że on nie da załatwić się 
za pomocą zwołania kilki konferencyj i 
spisania kilkunastu puuktaeyj.

Takie przerachowanie się pociąga zwy­
kle za sobą bolesne skutki; stanowisko 
dzisiejszego rządu jest poważnie zachwia­
ne, —  to też iii sza delegacja w W ie ­
dniu ma teraz nader trudne zadanie, ale' 
może i wdzięczne. Cnodzić je j powinno 
o to, żeby w tera przesileniu zdobyć dla 
siebie stanowisko wyb;tne, a nie dać się 
zepchnąć z tej wysokości, nie dać sooie 
odebrać tego znaczenia, na jakiem dzi­
siaj stoi. Naturalnie, trudno dyktować 
tym, których obdarzyliśmy najzo pełniej - 
azem naszem zamaniem, jakiem1 środ­
kami do tego celi zdążać mają, sami za- 
powne będą o tum wiedzieli najlepiej; 
nie zawadzi jedmk w tak decydującej 
chwili zawołać : Caueawf consules!

Z  różnych stron

~~ W  Pradze mówią 0 blizkiej dy­
misji hr. Taaffego; jako jego następcę, 
wymieniają hr. Francmzka Thuna. D o­
tychczasowy poseł w Dreźnie, hrabia 
Bogusław Chotek zostałby wówczas na­
miestnikiem Czech.

— Yasaty odrzucił wyzwarie zięcia 
R.egera, pana Cherwinki; skutkiem te 
g o , sekundanci uznali go człowiekiem 
niehonorowym.

—  Na konferencję biskupów z mo- 
narchji prusk e j , przybyli do K olon ji: 
Książe Biskup wrocławski, Arcybiskup 
frybu-ski, B skupi trewirski, hildesheim- 
ski, monastersk', chełmiński i fuldajski, 
oraz jeneralni wikarjusze: gnieźnieński, 
poznański, warmiński i paderbornski.

—  Rząd angielski oda:ósł we czwar­
tek ważne zwycięztwo, przeprowadzając 
znaczną większością głosów irlandzki bil 
w sprawie zakupns gruntów. Ponieważ 
stronnictwo irlandzkie głosowało z wię­
kszością, gladstończ^cy zatem stanęli zu­
pełnie sami w dpoMW- W ogóle daje się 
dostrzegać coraz' W idoczniej przedział, 
jat i się tworzy między gladstończykami 
a parnellistam<.

wrażenia, jakie wywoływać winien. Dzieje 
się ta podobnie, jak z grą średniej zdolno 
sci aktorów, z którymi występuje na sce 
nie wielki artysta: ten ostatni zabija ich 
swoją indywidualnością i psnje całokształt 
widowiska na swoją wyłączną korzyść. To 
też znakomita trupa meinin “reńska —  ów 
ideał teatralnego ensembln —  nie znosi w 
składzie swe im genialnego talentu który 
zawsze przygniata otoczenie, lecz dba prze 
dewszystkiem o równoległe rozwinięcie i 
uwypuklenie każdej osoby, powołanej Drzez 
autora do życia. Po za głównemi osobami 
dram-tu jest jeszcze cały szereg postaci 
ważnych, których lekceważyć nie można, 
ponieważ wyobraźnia twórcy bezcelowo ich 
do akcji nie wprowadziła; drugorzędne 
figury pomagają do charakterystyki danej 
sytuacji, muszą wię działać jak należy 
Wiemy, co myślą o genialnych aktorach 
dramaturgowie: po prostu nie lubią ich wi 
dzied we własnych utworach Bliziński na 
przykład pomimo uwielbienia, jakie miał 
dla Żółkowskiego, niechętnie widział go gra 
jącego w sztokach swoich. Autor „Pana Da 
mazego* mawia dotąd : „C o mi z teg./, że 
Żółkowski świetnie odra arzał główne role, 
kiedy inne, równie ważne dla mnie, ginę 
ły  przy nim bezpowrotnie*... W  zdaniu 
Blizińskicgo tkwi ta wielka prawda w po 
jęciu gry aktorskiej że w wykonaniu u 
tworu dramatycznego ufne o jednakowe 
uwydatnienie wszystkich składowych czyn­
ników sztuki a nie pojedynczych postaoi, 
choćby odtwarzanych genialnie.

Ktimedja wspiera się, między innemi, na 
podstawie d brego uwydatnienia przecię 
tnych figur ludzkich, jakie spotykamy czę 
sto. Autor chwyta sylwetkę, zarysowaną w 
naturze w kształcie oryginała, podkreśla 
niektóre cechy i do sztuk- wciąga żywioł 
komiczny w miurę ■—  a wysoce charakte­
rystyczny. Żywioł taki odgry tr& w kome 
d,t rolę wagi niepośledniej rzuca bo «*iem 
* głębi jasue światło n» plan pierw zy 
utwora) nastrajając sytuacje na ton mnjo- 
r< wy. Z drugiej zaś struny materjał ien 
dla aktora daje niewyczerpane źródło peł 
nej dowcipu interpretacji. Zewnętrzne for­
my, ruchy, maska twarzy, dykcja sło­
wem wszystkie środki techmejne można w 
tym kierunku rozwinąć Potrzeba mieć je 
dnat wielkie poczucie miary, aby nie 
wpaść w karykaturę, i wielki zapas potny 
słowości w tworzeniu typów, aby nie ty c  
monotonnym. Talent charakterystycznego 
art^gty musi w sobie zawierać zasadnie zy 
kolor jakiś, któryby iednolituścin, csbaiwil 
grę całą. Może to być dobroduazność, albo 
irotija, oschłość gry, szczerość, albo mzzga- 
jowatość itd. Na tych podstawach artysta 
charakterystyczny zawsze potrafi wymode 
lować typ «  wybitnej i dzielnej charakte- 

j ystyce.
I Ileż podobnych typów w ciągu iwudaie- 

otoletniej knrjfiry scen cznej stworzyła ar- 
ttysiks naszego teatrn, p. Paulina Wojnow- 

sk a !... T ypy cudzoziemskie i swojskie w 
charakterystyce artystki świetne dawały 
wzory Taka Łocbcińska w „Rozbitkach*, 
albo Żegocina w „Damazym* są niezapo­
mniane. Ile śmiechu szczerego spłynęło ze 
sceny, dzięki jej talentowi, na salę tea­
tralną... I  doszło do tego, że k ie d y  „W oj 
nosi** z za kulis się pokaże, ręce widzów 
składają się do oklasku, a z piersi wybie 
ga głośny śmiech homeryczny.,, Kiedy 
przebiegam myślą role artystek charakte-

l  życia artystów krakoisiucii.
(S Z ilC E  I W R AŻEN IA)

IX

P a u l i n a  W o j u o w s k a .
Jest rodzaj ról w repertuarze teatralnym, 

na który p tda w odmienny sposób światło 
kinkietów, niż to ma miejsce z innemi po­
staciami na sceni i. Bohaterki, czy bohate 
rowie drauata lnb komedji stoją zawcze na

rystycznych w Polsce, które miałem spo­
sobność widzieć na scenie, śmiało powie­
dzieć mogę. że do tej perfekcji, co p, 
Wojnowska, żadna z nich się nie wznio­
sła. Bo też żadna nie posiada tyle, co 
on e , specjalnych zdolności, żadna nie 
ma tyle w sposobie interprotowan.a pra 
w dy , żadna także, juk przypuazozzm 
nie włożyła w rozwój talentu tyle, co p. 
WojnowBka, jiraoy

Jako córka n ezairożnego emigranta, u 
rodzona we Lwowie, gotowała się panna 
Paulina do życi według przyjętych norm 
wychowania. 1 w jej ży in, jek w wielu 
jn y ih , przy padek zaaocy dował o przyszło 

śći. W  trzynastym roku podczas jakichś 
gier towarzyskioh, 'Panlinka deklamowała 
„Odę do młodości*, Los chciał, że dekla­
macji słuchał Wincenty Pol, który o dzie­
wczynce tak s’’ę wyiozil : „Poyiuna po­
święcić się sztuce dramatycznej, zdaje się, 
że będzie mi iła talent aa cenę*. Panlinka 
zaczęła marzyć o karjerze artystycznej, o 
bohs terskich rolach, i aby urzeczywislnio 
zi.miary, w r. 1»69 wstąpiła do teatru lwow­
skiego pod dyrekcją Miłaszewsk ego i tu 
zadebiutowała. . . w operetce_ jako chó- 
rzystka, Później grywała chłopców, subretki 
i paziów, zanim przypadek znowu uie o- 
tworzył przed nią innej drogi. Bawił we 
Lwowie na gościnnych występaob Królikow ­
ski. D»wano ,Mutbeta“ . Zabrakło na ra 
zie jednej z czarownic; reżysp' kazał p. 
Wojnowskiej w tym charakterze wystąpić. 
Można sobie wyobrazić rozpacz młodej dzie 
wczyny. która z nieb:» strącona została n i 
zi mię, gdy przed nią zarysował się w i­
dok ra ;ąoej czarowniey. . .  A  jednak 
Króhaow >ki, usłyszawszy p. Wojuowską, 
graiacą na próbie, rzekł: „T a  młoda dzie­
wczyna ma zdolności do ról charakterysty 
cznye‘ .\  W ielki artysta odgadł iBtotę iej 
ta.ontn. Odtąd p. Wo,now«kr poszła drogą, 

tora ją doprowa dsiła do zasłużonej w tym 
kierunku stawy.

W  187r r. p. Wojrowska przyjeżdża aa 
Krakowa. Pod dyrekcją Koźmiana prze­
chodzi szkołę, wyrabia się wkrótce, nabiera 
rutyny, wreszcie zdobywa głośne imie po 
miedzy artystkami; po śmierci zaś Ekiero- 
w« obejmuje szereg d ugi bardzo znako­
micie i arysuwanych i opracowanych ró1, 
któremi dotąd budzi wielkie zaintei isowa- 
nie się publicsDo-c. i sympatję powszechną 

zakresie swoim, nie posiada obecnie p. 
Wojnowska żadnej na scenach polskich ry­
walki i cieszy się godnie zdobytem, nie- 
wzruszonem uznaniem i trwałem powodze­
niem

Adam Dóbr (hem-ki.

i(ron «k a  z a m ie js c o w a .
POLACY na obczyźnie.

' Czytamy w berlińskiej Gazecie Pol­
skiej: „Nabożeństwo wieczorne polskie w
kaphoy św. Urszuli przy Lindenstrasse dla 
przyczyn- odemnie niezależnych ustaje zu­
pełnie. U św Macieja odprawiać będę aa 
bożeństwo jak dawniej, tak i nadal o 11 
g. w niedziele i święta. K s. L izak".

Z tego powodu zapytuje Kurjer Pozt:■: 
Czyby ogłoszenie to było s&utkiem zaka 

_u księcia biskupa Koppa 9 , Prosi my o bliż­
sze informacje*.

KURJEF LWOWSKI.
* Niemal wszystkie pirma tn te jsze  po­

święcają naczelne artykuły 60-letniej rc 
czniey listopadowej walki.

* Deputaoja gminy m Lwows z prezy 
dentem p. Mochnackim na czele, przeds a 
wiła się 28 b. m. J  R. ągięciu. -ka^dyna- 
łos i Dunajewskiemu w pałacu arcybi­
skupim

smasm woam

KRONIKA TYGODNIOWA.
Król holenderski nie doczekał się re­

zultatu wyborów kri~kowskioh i zmarł 
na dzibń przed trjumfem demokracji ze 
śródmieścia, Kleparza, Piasku, Smoleń­
ska i przyległych im lądów stałych. 
Szkoda w ielka, że dziewięcioletnia na­
stępczyni tronu nie jer t ieszoze zapewne 
w stan£ ocenić całej doniosłości tego 
faktu, całego jego wpływu na przynzłe 
ukształtowanie ei§ stosunków polity- 
Bznyeh.

A  skutki wyboru dra Augusta Soko­
łowskiego na posła ao Rady oansi wa, 
zara- nazajutrz dały się we znaki. Ni« 
mówię już o powodziach , jakim  uległy 
liczne okolice C iech i Niem.eo, ale tru- 
dn« mnie, jako kronikarzowi, nie zazna­
czyć, że temperaturr podniesiona wsku­
tek zapału w dniu 25 b. m. ro 4 stonni 
ciepła, spadła nazajutrz na 8 stopni zi­
mna, a pupłoch, jaki powstał na giełdach, 
spowodował spadek rubla ze 131 ne 132 
Prócz te g o , ślepy chyba nie widt.1, ;a- 
kiero zwrotu w dniu 26 b. m. doironali 
w Sejmie Rusini, a tylko słaby polityk 
n*e d< maca się związku pomiędzy temi 
dwoma faktam i, zaszłemi na dwóch 
krańcach Galicji. Nawet pani Modrze­
jewska uczuła P'ę niby zmęczoną i 
Wstrzymała swój przyjazd do Krakowa, 
zanim sio sytuacia nie wyjaśni.

Nowa Reforma wydobyła ze BKładów 
wszystkie trąby, bębny i surmy, aby 
głosić awój trjumf po rogaoh i placach, 
a. Czas ze swych żałosnycn flotów, dud 
i piszczałek wyśpiewał smętną i boleściwą 
opowieść o swojem Kosowem polu. Od 
lat pai i uie znam się już na polityoe,

a więo trudne mi ocenić, o ile te rado- 
śne hymny i „gorzkie żale* mają rze 
czy w m te podstawy. A le tak, chłopskim 
rozumem sądząc, przypuszczam, że iedni 
nie -najt* się z czego cieszyć, a drudzy 
płukać. Dla m nie, n;e polityka, wyn,lr 
wyborów z góry był niewątpliwy.

A  tłómaczę to tak. Oba wielce sza 
nowne stronnictwa działają tylko w pe­
wnych kierunkach i tylko w pewnych 
sferach widzą moc i potęgę swoją. Tak 
do Nowej Reformy, jak i do Czasu, 
przyznaje się tylko garść ludzi ® tak. 
zwsnej „inteligenoji*, znaczna zaś wię­
kszość gra rolę widzów wesołej komedji, 
która jednak dla spraw Krajowych koń 
czy się diamatycznie. Llfcnrałom zdaje 
się, że jak powiedzą kilkanaście mówek, 
wycałują się kilkaset razy w oba po­
liczki z rękodzielnikami, to już mogą 
być pewni wygranej — a konserwaty- 

j storn znowu wydaje się, że pobiją każ 
?dego wroga, jeżeli wezwą n a fpomoo pła­

tne zaciągi lisowczyków kazimierskich.
4 ni jedni, ani drudzy, nie pomyśleli do­
tąd o tem , że w naszen mieście znaj­
duje się dużo inteligencji, obywateli, 
właśoiciefi kam ienic, nieco kupców i 
przemysłowców, mających razem kilka- j 
set głosów wyborczych, k*óremi w bra- j 
ku sympatji do obu stronnictw, obda 
rzają według swego przekonania tych, 
którzy wydtją im się więce; zasłużo
nymi i zdolnymi, lub toż tych, co s 
im więcej znani i sympatyczniejsi.

G łosy te decydują przy wszelkich wy 
borach, a w dniu 25 b. m . padły w szy-' 
stkie, z małym  w yjątkiem , na dra Soao 
łow sk iego. Przy w yborzo m iędzy drem ! 
AdDykiem a prezesem Majerem , głosy ta 
się rodzielily, ztąd różnica głosów yle

niewielka, lubo mriej zaoiężnych z Ka 
zimierza przyszło w sukurs panom stań 
czykom. I gdyby p. T^mkowicz bvł l1 bo-! 
rałem, a p. Sokołowski czasownikiem, to 
dla mnie przynajmniej byłoby rzeczą jasn^ 
że nie liberał Tomkowicz, a stańczyk 
Sokołowski miałby głos w sprawie poli­
cji okrętowej nad. Adriatykiem i mógłby 
referować tak dobrze o zalesienia* kar- 
czowisk leśnych w h.iaiuiU i na Pobrzr- 
żu jak w sprawie dozwolenia na wyto­
czenie proc *su posłowi Bmnoumritterowi 
za to, że psy jego napastują ludzi. A  li­
berałom zdaje się, że w e^gu kiku mie­
s i'cy  od wyboru dra Asnyka narobili 
kilkuset liberałów, a stańczycy pła 
czą nad mogiłą kilkuset duchów konser­
watywnych Cała rzecz zaś w tom, że 
dr. Sokołowski był Więcej snany i miał 
więcej sympatji od swego przociwi ika, 
a nikt przytem nie chciał wierzyć, aby 
był tak czerwony, jakim go ma’ owano.

Obecnie zaczyna się malowanie na 
biało Rusinów. Cało paki poudre de riz 
sprowadzono do Lwów dia p. Romań­
czuka et consortium. Starą bajeczkę o 
„prinrrerji* opew.adąją sobie posłowie 
obu narodowości i cieszą się nią więcej 
od mojego Kazika, gdy mu plotę dla 
przerwania głośnych objawów n ezado- 
wolema koszałki opałki o Babie-Jadze i 
Kopciuszku. Rezultat mojej „ugodowej 
polityki* bywa zwykle tai*i, że się zmę­
czę gadaniem i Kazik naciągnie mnie je ­
szcze na cukierki, zaręczając, ze będzie 
grzeczny... dopóki się nie rozbeczy. Czy 
tak samo będzie z awestją ruską, prze­
sądzać nie chcę, bo nie mam sgzaminu 
na polityka gal.oyjskiego, a'.e podejrzy- 
wam, że Rusini są jednakich przekonań 
pohtyoznych z moim Kazikiem.

y*. Bardzo ta ładnie * oh strony, że ko- 
zS^ąją Austrję i nragną w zgodzie z na­

pracować nad dobrem kraju. A le jak 
rnje między mmi wielojęzyczność, tak 

tanują i rożne poglądy. Już wielce sza­
nowny moskalofil, Amoniewioz, Dołożył 
swe veto i nieładnie o d e z w a ł się o „u- 
godowcach*, należałoby zatem naprzód 
„wysadzić* kom '■ję. któraby zbadała za 
kina stoi większość. Staroczechów w par­
lamencie i ‘w seimie oyło bardzo wielu, 
a młodoczechów garstka, a przecież w i­
dzimy, jak ogół czeski staną* po stronie 
tej garstki i ją uzna* za p-zewodnika 
nar du. Taktować jest łatwo, ale pytam, 
czy p. Romańczuk et consortes mają 
mandat od narodu, czy *cb słowa nie są 
to czcze trazesy, aby wiele uzyskać, a nic 
nie dać. Sto razy jaśniej, szczerzej i 
przyjaźniej odzywał się ongi Ławrowsk:, 
a i ks. Kaczała, zanim zwinął chorągie­
wkę i oddał swegu syna na koszt rządu 
moskiewskiego, był tak., że go można 
było przyłożyć do rany i używać za­
miast pomadok i czekolady. Wszystko 
tojużw ięe było, tyk o  nigdy ogół ruski nie 
podał ręai do bratniej zgody, a jego wy­
brańcy dla otrzymania chwilowej Korzy­
ści. tumanili nasne sejmujące sljny. 
Któżby nie chciał tej zgody, kto /(Jhias 
(mówię o s.la h ce  i klabach wykształ­
conych) me ma w sobie ruskiej krwi, 
który Rusin z da tda pradziada nie ir ał 
matk' lub babki Polk' ? Losy dziejowe 
oołączyły nas razem, z jednego w ypły­
nęliśmy z ióak , poartwni jesteśmy mową 
i niedolą, zbrataliśmy się krwią, wspól­
nych mamy wrogów —  nie dzielą nas 
ani wielkie rzeki, ani wielkie góry, gra­
nicy stałej między nam1 dziś me odszu­
kać, żyjemy wpośród siebie, a jednak P

A  jednak „prowodyry * i „borytele*
rozdziel ił to, co wieki połąezyjy)   t0
też wszelkim „piowodyrom* i „horyte- 
lom* tak nie wierzę, iak w to że dr. 
Tomkowicz pierwszy złożył gratulację 
drowi Sokołowskiemu. ,

A że moja niewiara zazwyczaj się 
sprawdza mam nowy dowód ", kroniki 
seimowej. Nie wierzyłem w postępowość 
posła Mizi, oraz w jego zdolność do zro­
zumienia potrzeb kraju, I  oto jaśnie wiel­
możny pan poseł Mizia, wiaz ze swymi 
kokgami włościanami, tak raaośme wi­
tanym' przez naszych liberałów, glosował 
przeć.w ustawie sanitarnej uto znów 
drugi poseł włościanin był za skieslcmem 
subwencji teatrom, a każdy z mon w 
duchu życzy sobij, aby im zamu.st szko 
ły dano kawałek pastwiska. A  nas; libe­
rał] wciąż się wybierają na seto ludcj du-
ryty /

Tak wywnętrzywszy się z moicn nie­
politycznych przekonań, przytoczę na za- 
Końozenie c lekawe ogios/enie, spotk ana 
w jednem z pism warszawskich. Oto i 
on o :

„Potrzebnym jest p r a k t y k a n t ,  z 
„płaoą niewielką; ' z warunkiem wszak- 
„że, iżby pochoa?d z dobrej familji, gdyż 
„jednocześnie bidzie mu dana sposobność 
„poznania Bię ? gorzelnictwem*.

Lubo togo nie rozumiem, sądaę jednak, 
że znajdzie się jak. „dobrze urodzony* 
(tj. w Krakowie), co skorzysta ■? niniej ­
szego przedruku, a otrzymawszy miejsce, 
zechce zachować mnie w miłej pa 
mięci.

K. Bartoszewicz.

' I
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Yamiestni 
Dom 
100

dla wdów i sierót

* Jnijan Ochorowicz wygłosi tu w gru 
dniu ailka odczytów o hypnotyzmie.

* Doroczny wieczór, urządzany tutaj ku 
caci pamięci Mickiewicza, zapowiada Kię 
świetnie. Kierownictwo artystyczne ob jg 
prof. W s elaczyóski Słowo wstępne wypo- 
v io  prezes „Czytelni*.

* Csysty dochód z przedstawienia ama 
torskiego w pałacu namiestnikowskim
nosi 1402 ztr Kwotę t«J pani 
kowa rozdzieliła jak następuj©:
Pracy 1000 złr., na kuohnię ludową 
złr., na rzecz funduszu 
pc urzędni' ach 100 złr dla głodnych 
dzieci 100 złr., n* ochr.uk 102 złr.

* Sezon operowy ro-poczym się w tea­
trze hr Skarbka w przyszłym tygodniu. 
Mianowicie, we w to/k P- Warmut
Eleazara w „Z ydó ''®0 •

KUBJEFPBOWlNCJOrłALNY.

* W  W itfów ce zdarzył się d. 23 b. m. 
uieszoaeśliid w ypadek : włościanin, Dymitr 
Perebijćf‘K, rozpaliwszy ogień wyszedł * 
chaty. pc zostawiając w n ie( 2 dzieci, 5 cio

3 letnie. Z komina spudł kawałek płoną 
cego polaka na podłogę, gdzie leżała roi 
Tancona flłimn W szczął się ogień; starsze 
dziecko wyskoczyło prze-, okno, młodsze 
.-.paliło się na węgiel. Chatę zdołano ura­
tować.

j- W  Koómierowy w powiecie sądeckim 
-marła Ludwika z Siedleckich Bilińska, b. 
właścicielka dóbr Mirzeń i Kwapinka.

Z kolei odczytany został następnjęoy 
wiersz znakomitej Poetki inszej, której nr 
zwiska z łatwo zrozumianych rowodów nie 
wymieniamy:

celnych, odznaczony orderem „Virtuti mii- 
litnri“ .

Z drug ej strony stołu, naprzeciw Wete 
ranów, zajęli miejsca prezydent miasta dr.
Szlachtowski, mając po prawej ręce preze­
sa Towarzystwa Weteranów, bar. Konopkę, 
a po lewej posła dra Zolla.

Dalsze miejsca zajmowali: ksiądz prałat 
Ohotkowuki, ks. kanonik Pelczar, ks. ka­
nonik Fox, ks. dr. Bukowski dr. Scibo 
rowski, dr. Markiewicz, W . Kossak, pro
rektor Uniwers. dr. Korczyński, hi. Ludwik Gniazd im twardych 
Dębicki, poseł dr. August Sckołr.wski, J ó ­
zef Bliziński, Mieczysław Pawlikowski, rad­
cy m "e js c y : dr Bororiski, dr. Domański,
Feintuch, Jawornicki, St. Paszkowski, Re 
dy k . senior Gralewski, d )r . Gawroński i 
cały szereg wybitnych osobistości, ze wszyst­
kich warstw i zawodów społecznych, Czy-? 
telnia akademicka reprezentowaną była przez ,.Oj! 
osobną delegaoję. Tow. przyjaciół m uzyki!
krakowskiej reprezentowane byk  również ' ow  at ąadziei w»chód 
przez pp : Krobia, Szafrańskiego, Staszczy-' 
ka i Karola Włodzimirskiego a muzyka, ’ Oj widziałyście W y  chwały nirodowej zoczę, lecka zapełniła się wczoraj tak szczeln e
otrzymywana staraniem Zarządu, przygry 1 .ojczystej ziemi klęrki. komst ognie Boże! publicznością i młodzieżą akademicką, że

czasie uczty, wywołując kilkakrot 1 wiele osób przysłuchiwać się musiało pro
Pierwszy to- Każda pierś tu — szaniec żywy, każde ra- dukcjom dla braku miejsca, z drugiej sali.
prezes T ow ., [mię — broń, W szyscy opuszczali salę strzelecką w pod

Każda głowa — wspomnieć księga, świe-1 niosłym ducha nastrojn.
[tośó —  tażcia skroń,

Każde serce —  Znicz ojczysty, k< dy iskry
[tleją

Pod popiołem ni szczęść naszyci —  wiarą
1 [i nadzieją,

Nad krakowskim Rynkiem starym głołny
[bije dzwon: 

Zleciały idę Orły siwe z praojcsydych stron, 
Orły siwe, co po gniaadach zadu fane siedsą 
I czekaj j, aż ich hasłom wnuki odpowieazą.

i samotnych nie wy­
ścieła puch, 

Ale straż z nich nad Narodem mocny trzy-
[ma duch,

Ale świecą polskiej ziemi srebrtyJtemi pióry, 
Co ku słońcu się wolności niosły ponad

[ohmnry.

przeżyłyście wy, Orły,

stą. Nieskończenie malowniczym był widok 
dzielnyoh włościan i włościanek ■ Bierza- 
nowa, tworzących karny i dobrany chór 
Melodje płynące z ust śpiewaków, w chłop­
skie odzianych sukmany, chwytały za ser­
ce, pociągały każdego niewysłowionym uro­
kiem, jakąś siłą ezarowną. Po odśpiewaniu 
przez Chór bierzanowski „Pieśni naszych*, 
oddeklamował z uczuciem p. Benedykto- 
wicz, znany artysta malarz ; „Opowiadanie 
Gerwazego*, z „Pana Tadeusza", a p Er 
nest Adam b. prezes „Czytelni a ‘-ad. “ 
lwowskiej, dwa piękne wiersze St. Gru­
dzińskiego.

Na część muzyczną złożyły się nadto: 
duet koncertowy na fortepjan i skrzypce, 
(pp Akerman i pi-of. Ostrowski), którzy z 
brawurą wykonali: „Tańce słowiańskie"
Dworzaka, za co im publiczność szczerym 

welkiah bojów podziękowała oklaskiem. Pro" Ostrowski 
jdzień! odegrał nadto ładną fantazję własnej kom 

wam złocił,— zachód pozycji p t : „Skarga i marzenia dziewczy 
[utro-ny* c ie ń . . .  [ n y i‘ oraz fantazję Yieuxt“mppa. Sale strze-

KURJER POZNAŃSKI.

Poznaniu zmarł dr. Juljusz Re

wala
nie oklaski i wyrazy uznania, 
ast wypowiedział zasłużony 
Weteranów br. Ksaweiy Konopka, który 
dał wyraz gorącej radości, jaka przepełnia 
serca wczybtkich Polaków, że mogą w 60 
rocznicę powstania narodowego uczcić osi 
wiały ch żołnierzy walecznej armji naszej, 
na których -ześć wniósł okrzyk : „Niech
żyje", powtórzony z zapałem przez obr 
cnych.

Następnie zabrał glos prezydent miasta 
dr. Szlwcbtowski, a poświęciwszy kilkat W

icwski, założyciel, a następnie g1 n e i-n y  ■ 8jćw pamięci bi Horocha, założycie a Tow. 
d y r e k to r  Heshy, Towarzystwa wzajemnych, Weteranów Wojsk polskich podniósł zasln 
ubezpieczeń na życie | gi oDecnego prezesa br. Konopki i wychy

* Polskie Tow. śpiewackie „Lutnia* we lii jego zdrowie. Toast ten przyjęty został 
W rocławiu, urządza dnia 30 b. m wie­
czorek Mickiewiczowski.

KURIER WARSZAWSKI.

* P. Bronisław Grąbczewski, główny po 
dróżnik po Azji środkowej, powraca szczę­
śliwie z ostatniej nader niebezpiecznej eks­
pedycji W tych dniach w Taszkencie, 
wobec licznej publiczności, miał odczyt o 
swej podróży P. Grąbczewski jedzic do 
Petersburga, gdzie wkrótce a apewne od­
będzie się ślub jego z p. Zofją Spasuwi- 
czówną, siostrzenicą p. Włodzimierza Spa- 
sowicza

* Profesor zwyczajny uniwersytetu war­
szawskiego Struve, zostanie na stanowisku 
do ozasu wysłużenia pełnej emerytury.

KURJER WIEDEŃSKI.
* Telegrafują z W iednia  do K ur jera 

Codz., co n astęp u je : Policja tutejsza zaa­
resztowała dwóch eleganckich łotrów, nu 
których pada podejrzenie, że są spras-oa

Wpół radośni, wpół boleśni wspominamy
[ezas,

Co odnawia Wasze rany, a ikrzapia nas; 
Ów dzień wielki, gdy lew laród szarpnął

jsię z łańcucha, 
Silny pomstą krzywdy swoje mocny— wo

|dzą ducha.

Kronika miejscowa.
WIADOMOŚCI KOŚCIELNE.

oklaskami. Następnie przemawiał preezs ;
Akademji dr. Józef Majer, w słowach tak; Gdzie dziś hasła 
podniosłych, że powszechne wywołał waru

Gdzieszenie. Sam uczestnik w pamiętnej walce 
roku 1830, a dziś po 60 latach oddany 
jeszcze służbie publiczne], miał niezgprze 
ozone prawo porównać dobę walki z dzi­
siejszą i przypomnieć, że ów zapał putrjo 
tyczny, który wywołał powstanie, nie był 
żadnym z tych z zewnątrz płynących prą­
dów doby dzifie;szej ale wypłynął z we­
wnętrznego poczucia całego Narodu Dlate

koń

i sztandar; co Was wio­
d ły  w bój! 

wierny, który a panem dzielił 
.[trud i znój, 

Gdzie te pieśni obozowe, których rzewne
[dźwięki

Na Groohowskiem polu brzmiały - u Ostro­
łę k i?  •

Gdzie tą chrobra polska Viara, ten n a i- 
[sowy płód,

pueiągn k o le i w araaaw sko- 
Aresztowani zwrócili na siebie 
przy zmianie rosyjskich pie-

mi zbrodni w
bydgosk ie), 
podejrzen ie
niędzy. Jeden z n ich  pod  JiMwiBkienr T31 
teauo m ieszka ł w „Grand Hotel", drugi 
pod nazwiskiem Herbert w hotelu „Impe- 
riul“ .

Obchód rocznicy listopadowej
w Krakowie.

O odzinie 11 w stallach presbytei jum 
kościoła OO Dominikanów zas*&dł wczora, 
szereg siwowłosych starców : n« pootanych 
' marszczkami twarzach przebijał się wyraz 
tęsknej zadumy i podniosłego rozrzewnia­
nia. Uczy tłumu zebranego w kościele 
zwracały się z czcią pełną pietyzmu na 
bohaterów przeszł iści, zanoszących przed 
tron 'Wszechmocnego modły za psmyślaość 
i wolność Tej, w której obronie przód 
sześćdziesięciu laty walczyli. Z gh i< m u 
roczystym kapłana łączył się szept tysiąca 
ludzi; myśli wszystkich Dyły jedne: oby 
przynajmniej wnuki tych ryoerzy świętej 
sprawj dotyły chwili, w k.órej urseesywi 
stniona będzie wielka idea, przyświecająca 
-m niegdyś wśród gradn kul Po nabożeń­
stwie wstąpił na mównicę wymowny kazno­
dzieja i w słowach pełnych głębokich, choć 
gorzkich uwag zwrócił się do słuchaezy, 
w .y  „ ująć ich do podniesienia serc i du 
chów dl» dobra Ojczyzny, nad którą prze 
oież ulituj** się kiedyś Pan i wejrzy na jej 
niedolę. Kazanie O. Czesła ira B gdalsk .) 
;ô  wywarło głębokie w ażenie : rypowie-

' •mne było z mocą niezwykłą i porywa- 
9,!: Kościelna uroczystość zakończył wiel­

ki bvm n; Boże, coś Polskę, odśpiewany 
wśród ł i j  j odbijający się potężne-n ecLem 
o sklepienia świątvni.

go też nie tylko prywatne jednostk i ale Co za miły kraj ojczysty uzła na głód i chłód,
legalna kraje reprezentacja, a więc Sejm, Gdzie te serca, co miłością !>oh teiską biły
a tu Rada miejska krakowską btacka gorli Dla KoroDy i dla Litwy - d> samej mogiły? 
wą opieką Weteranów wofsk polskich. Na
cześć więc Reprezentacji kraju i Rady mis Jak gdy w lesie wyrąbaiym na maszt i 
sta Krakowa w nosi toast w ręce obecnych, [j na tram,
posłów i prezydenta Szlacht owakiego Zrzadka dęby starodawne stoją tu i tam,

z  kolei przemówił ikaoemik Grzy- - 'al W y  tera-, nad Ojczyzny ©grobowe życie, 
bow ski Czci* sława uwieńczone samotni wznosicie.

Miłość ideałów narodowych. hołd dla 
& isłngi w ojczystej sprawie położonej, Si ® bogdajby z Waszych czyLów wzrós^ wol-

: Dzi» dma 30 listopada obchodzi K o ­
ściół katolicki uroczystość św. Andrzeja, 
apostoła. Był bratem św. Piotra, pierwszy 
z pomiędzy wszystkich został powołanym 
od Chrystusa Pana na Apostoła, Po Wnie 
bowstąpienio Puńskiem opowiadał Ewange 
lję w Grecji, Epirze i Scytji, na północ 
od morsa Kaspijskiego i Czarnego, dlatego 
uważany jest za Apostoła Słowian. W Achai, 
w mieście Patras, poniósł śmierć męczeńską, 
przez przybicie do krzyża, złożonego u- 
kośnie z dwóch sztuR dreewa, w kształcie 
litery X , f  około r. 69.

Kalendarz. D ziś : św. Andrzeja, aposto­
ła ; jutro: św. Eligjussa, biskupa.

K ahnaarz historyczny 301'“topada 1700 
roku : Bitwa i klęska Rosjan pod Narwą. — 
1808 roku: Ułari polscy zdobywają wąwóz 
Sam osiewa.

obowiązkiem pragnącego przyszłości i dla * 
przyszłości pracującego społeczeństwa. Dzi
« i a ;  r o o a u i o a  w i e ł k ź u ;  n a r o i J u a r w /
czy razem wszystkie serca i myśli , a 
wszystkie czoła chy'ą się z czoią przed 
bohaterami, którzy nieśmiertelną sławą o 
kryli znaki ojczyste, a z klęsk i nieszczęść 
nieskażony nonor narodowy nmeśli. Przed 
szanownym gronem starców staje z hołdem 
młodzież polska, przed pokoleniem z epoki 
najświetniejszych marzeń i nadziei, — staje 
pokolenie zrodzone na gruzach i ruinach, 
wzrosłe wśród klęsk, nieszczęść i gwałtów 
na narodzie popełnianych Pokolenie od 
zarania życia naszego patrzy na rosnącą 
wciąż na krańcach Ojczyzny naszej walkę 
eksterminacyjną i na sydtematyczne za 
przeczanie nam prawa bytu i istnienia. 
Leez Naród mimo to żyje, a nieśmiertelni 
pieść legionów brzmi dziś z równą siłą i 
wiarą, a może i silniej, niż gdy pierwszy 
raz obiła się o W łoch błękity bo szerokie 
kuł-, ob ję ła , bo staje się powoli hymnem 
Narodu oałego, a przeszedłszy przez próbę 
cierpień i męczeństw, radości i rozpaczy, 
nadziei i zwątpienia , Ludzi swym dźwie 
kiem serca, jak daleko. słowo polskie się « 
i wzywa Naród do walki, w {której zw~ 
cięfcyó musi i zwycięży!

Przed pokoleniem, które swyi 
okryło oręi dziadów naszycb jM h ^p^^w e 
go bohaterstwa padło pod pri wołającą si 
lą wroga, stzie i  hołdem młodzież, dlaktó 
re, nie stało ju l strzaskanego na tysiąou 
po oałym świecie rozsianych pobojowisk 
przodkót mieoua, której los dał inną broń 
w rękę, każąc nam powtarzać , że

Ojców naszych karabele 
nrwi \*yla!y jut duść wiele,
Dość j t naszej krw ofiarnej 
Wbiąkło w ono ziemi czarnej!
Dziś więc inną walczmy bronią —
Tą przemocy nie zwy. iętym;
Duchem walczjć nie zabronią.

[ności plon !
0  bogdajby baseł W aszyib brzmiał praw-

O bogdajTiy z pńia Waszego zrodziło się
(plemię,

Coby liściem świeżej chwały okryło tę ziem ię!

Wieczorki. Ku uczczeniu 60 letniej ro 
czuicy listopadowej, odbędą się di*iś dwa 
wieczorki, mianowicie w „Zgodzie", stówa- 
reyszeniu rękodzielników kr -kowskich (na 
Kotłowem), gdzie okolicznościowy odezy* 
wygłosi poser dr. August Sokołowsk oraz 
w lokalu Tow. młodzieży rękodzielniczej 
pod opieką św. Józefa (ni. Szewska 1. 4), 
gdzie słowo wstępne wypowie prof. K o­
złowski. .
' Zebrania O a iś  o g o d z in ie  3  p o p o łu d n iu  

odbędzie się 24 ogólne zgromadzenie człon- 
! ków krak. Ton arzystwa muzycznego w 1 
kału przy placu Szczepańskim. Jutro o go-

Zmieniliśmy broń, ale ideje, które Wam 
w nocy 29 listopada pierś przepełniały, 

saska przedstawiała wczoraj o go ideje, które was prowadziły na pola Gro- 
Izinie 4 popołudniu wspaniały widok. Du chowa, Dąbia, czy Ostrołęki, idee naszymi 
'koła Jeleń, na galerji liczne grono pań, są i pozostaną, my je przechowamy jako 
a w ś ro d ^  san olbrzymi stół * podkow ę. skarb nasz n ijdroższy a jedyny, i nienaru- 
ustawiony, p Zy którym zasiadło grono u Łione naszym następcom oddamy, a celem
czestn.ków, fetórych razem zebranych przy 
podobnej <iczcue może już nikt więcej nie 
ijrzy. Honorowe miejsca wzdłuż sali lajęli 

H eterani wojsk polskich w liczbie około 40. 
Na pierwszem miejscu siedział J E Paweł, 
“H ą e  po prawej . ęce Artura hr. Golu 
ehowakjego, a po l«w0j prezesa Akademji 
nmejetności dr* Majera Przy hr. Gołu- 
^owskin, z drugiej strony siedział Antoni 
Kł ibuko ,/ski, redaktor Czasu który 
1830 słeżył «  legji nadwiślańskiej. 

iZ n*ewymienionych przez nas w« wczo 
1‘ jszym numerze Weteranów, obecni byli 

. :  Jafl Armółowicz, z pułku grenadjerów.

naszego życia wolność Ojczyzny jest i po­
zostanie.

Jeżeli kiedy ogarnia Was żal i tęsknota 
za owemi świetlanemi chwilami Waszej młodo­
ści, któreście tak krótko a górnie przeżyli, 
—  gdy opadną Was czarne myśli wobec 
smntnego położenia naszega —  wspomnijcie, 
że następcy rasi prowadzą ciąglu a wy­
trwale, dzieło odrodzenia ; że Naród u prze- 

r. "złością jaką myśmy mieli, npaść nie raoże. 
A  dzisiaj — w dniu tak pełnym wspomnień 
dla Was i dla Narodu —  przyjmiic, * ‘ od 
młodzieży hołd czci i uwielbienia —  wzno­
szącej z głębi piersi okrzyk —  Bohaterou . 1 1 n  . . * ---------° -------- >-------* V---’

icnał Jrietarkiewicz, z pułku strzelców wie boju listopadow ego... niech ży ją !"

Łzy mieszamy dziś do wina, pijąc Wam na dżinie 5 popołudniu odbędzie się w sali
[cześć, Rsdy magistratu poufne posiedzenie Rady

W y ostatni, którym dano do tuj ucz sieść, Kranowa celem nadania nrezenty
1 zaprawnym pioiunami rozłamać się nniebem, ,na po8ad katechetów w szkołs-h ludowych. 
I założyć protest ducha praed ziemią i niebem! , Na Pulz? <lkr d«ennym  są także iime spra-

1 iw y  natury osomstej.
Nie przeminie dobre prawo, cioć je depce] Odczyt. Pierwszą popularną prelekcję z

dziedziny higjeny wygłosi jutro w ponie 
dsiałek o godzinie 6 wieczorem w sali Ra 
dy miejskiej, preaes Towarzystwa Opieki 
zdrowia prof. dr. Henryk Jordan : „O  spra 
wie nabaw i ćwiczeń fizycznych młodzieży".

Ozłonko? ie „Tow . Opieki zdrowia" mają 
? sięp wolny. Osoby nie należące do tej 
instytucji mogą się zaopatrywać w bilety 
po 50 i 25 et. w księgarni Krzyżanowskie­
go, oraz przy wejściu na salę. Zachęcać 
szeuzą publiczność do licznego zebrania się 
na jutrzejszy odczyt uważamy wprost za 
zbyte zne, wobec doniosłości przedmiotu, 
jaki znakomity w tym kierunku znawca 
omawiać będzie.

Z Uniwersytetu. P. Adam Praybyłowioz, 
rodem z Przemyślu , otrzymał wczoraj ua 
tutejszej W szechnicy stopień doktora praw.

przeminie
[wróg,

Nie przedawni się ta krzywda, Itórej st-ze-
[że B ó g !

0 11 żałobę naszą starą waży nc Swej szali, 
Gdy dorzuci WosWasz siwy —  Polski się

. lża li!
Szereg toastów zakończył Artnr hr. Go- 

łuchowiki, o którym godzi się wspoir mó, 
że służył w r 1830 przy 5 pułlu ułanów 
i mimo 83 lat, przybył z ‘crańców Galicji 
wschodniej do Krakowi W  krótkich a ser­
decznych słowach wniósł on tradycyjne: 
„Kocha,my s ię !"

Teatr wystąpił w dniu pamiątki narodo­
wej z pełną sz'achetnej* tendencji sztuką hr. 
Leopolda Starzińskiego, p. t. „U  wyłnmu" 
Wielkie uczucie patrjotyczne przebijało w 
knżdem zdaniu i odpowiadało cha/iii uro 
czystej; a r t y ś z a ś  z siłą wygłaszali u- 
stępy dramatyczne i grą swoją przyczyn.ali 
się do ogólnego wratenia Publiczność w 
nastrojn pcważu m słuchała sztuki, od cza­
su do czasu oklaskując ważniejsae moiaen 
ty. Na wzmiankę za piękną grę zasłużyli: 
np Żelazowski, Rygier, Śliwi-.ki, Anto 
niewski i panie: W ołska, Koźmin i Ka­
łużyńska. Wszvscy spełnili dobrze Rwoje 
zadanie Tak więc i teatr wziął udział w 
dniu wczorajszym i ze swej strony dał w y­
raz odpowiedni.

Kulmi nacyjnym punktem narodowego świę. 
ta był wieczorek wokalno muzykalny, n- 
rządzony staraniem ogóln młodzieży akade­
mickiej w sali strzeleckiej. W ypadł on do­
skonale, harmonizując z niczem n e ama so- 
uą pogodą pamiętnego dnia Po pelnem 
ciepła, przeważnie ku młodzi zwróconem 
zagajeniu prezesa To zarzystwa W cteraoów 
polskich bar Konopki, nastąpił piękny od­
czyt p Danieluka, który scharakteryzował 
prądy narodowe nurtujące w społeczeństwie 
naszen. ówczesnej epoki, zt>znaczył niespo 
żyte zasługi bohaterów z pod Grochowa i 
Ostrołęki, wreszcie zwrócił się do niewiast 
polskich, podnosząc ich niezmiernie ważny 
w Polsce posterunek narodowy, wpływ i 

I pddiiały rzn ie  “kutcezne na sprawę oiczy -

PRZYitfiHAU DO KRAKOWA

dni? 29 'istopada.

H oteV.Ss.kl: Helena klobasowa z Skołyszyna, 
Antoni W/otnowski z Łęk pod lientami, Wincen­
ty Gnoióiłki z Krasnego, Stanisław Wysocki z Ja­
sienicy, Teofil Dęmbski z Trzczycy, Władysław 
Helcel z Rzędowi-, Wincenty Schmidt z Krzywa 
czki, Maurycy T-llak Wiśdnia, Józef Elgsr z 
Wit dnia, Izydor Kernbaum z Warszawy, Franci­
szek dabszyn z Sosnowca, br. Tomasz Łubieński 
z Kieleckiego.

sji Bejmowej, oraz o ogóinej sytuacji po- 
iitycznej.

Praga, 30 listopada. Sojn* wczoraj od­
roczono. Marszałek Lobkowitz wyraził 
szesere życzenie, żeby przy pono w nem 
zejściu się, ożywiał posłów duch bardziej
pokojow y.

Budapeszt 30 Hstopada. B.skup 
Z:ilka 7. Hoab poczynił woboc współ­
pracownika „Egyetertesa* kilka iute- 
resujip*ych uwag w sprawie chrztu 
dzieci z małżeństw mięszanycb. Ksią­
że Kościoła mówił bez ogródki o 
jawnem rozdwojeniu, jakie się wy­
tworzyło w episkopacie odnośnie do 
tej kwestji. Różnica zdań doprowa- 
dzda nawet do osobistego konfliKtu 
między biskupem Hornigiem a arcy­
biskupem Samassą. Bardzo zwłaszcza 
rozdrażniły się umysły wskutek o- 
brażających słów, wypowiedzianych 
publicznie przez biskupa Hormga. 
Co się tyczy stanowiska rządu, to 
zwrócono sie do biskupów po opiuję 
dopiero po wydai.iu reskryptu, w 
chwili, kiedy jaż wszystkie władze 
miały polecenie zastosować się do 
r ozporządzenia. Postępowanie takie 
było przeciwne prawu.

Berlilt, 30 listopada. W  Sajinie pru 
sknu udpowmdai minisicr oświaty na in- 
tcpcla cję  w sprawie zużytkowania śro­
dka leczniczego K-.cha. Koch zachował 
tajemnicę w porozumieniu z ministrem. 
Limpa będzie wytwarzana pod państwo­
wą kontrolą. Jedno zastrzyknięcie będzie 
kosztowało 5 fenigów. Tak więc środek 
Kocha będzie upaństwowiony. Pruskie pań­
stwo da swoją firmę i założy na wielką 
skalę obszerny zakład leczniczy.

Berlin 30 listopada. Ma wczo­
rajszym oDiedzie u Caprv ego znaj­
dowali się posłowie: austro-węgier- 
sk i, angielski, francuzki- włoski, 
rosyjski, kiszpańsk', turecki; dalej 
jenerał Werder, były amb&saaoi 
Keudell, były minister Delbrueck, 
tajny radca Krupp, rosyjski ienerał 
Kutuzow, austrjacki wojsaowy peł­
nomocnik Steimnger ' wielu innych.

Paryż 30 listopada. Ma wczoraj- 
szern posiedzeniu Rady ministerjal- 
nej jednomyślnie uchwalono, że pić 
ma powodu zastanawiać się nad e- 
wentualnością dymisji ministra finan­
sów Iiouviera wskutek onegdajszego 
votum Izby, ponit^waż votum owo 
bynajmniej nie narusza zasadniczo bud­
żetu. Prezydent ministrów E reycinei 
będąc chor_ m nio mógf brać udziału 
w naradzie, nadesłał jednak swoją 
opinję wyrażoną na piśmie.

Londyn 30 listopada. W odpo­
wiedzi na ogłoszony onegdaj przez 
Parnella manifest, Grladstone w spe- 
ojalnem piśmie zaprzecza prawdzi­
wości, poczynionych w mm oświad­
czeń, odnoszących się do rzekomych 
propozycyj, stawianych przez Glad- 
stoiuda Parnellowi Gladstone twie 
dzi że w ściśle poufnej rozmowie 
z Parnellem dotykał kilku punktów, 
które mogłyby posłużyć do popra­
wienia szans projektu Home-rule, 
ale żadnych oficjalnych propozycyj 
nić; czynił, oraz nie powiedział nic 
takiego, coby mogło obowiązywać 
jego lub Parnella. W końcu oświad­
cza Gladstone, że jego stałem i nie- 
zmiennem zdaniem, partja narodowp. 
powinna zostawać w zupełuej nie­
zależność od angielskiego liberalne­
go stronnictwa.

B e lg ra d  30 listopada. W  ko­
łach stojących Wizko królowej Ma­
tul j i, jak najenergiczniej zaprzeczają 
wieści, jakoby rosyjskie sfery dwor­
skie wywarły wpływ na zamiary 
albo postanonieuia królowej matki, 
co do publikacji jej memoran­
dum.

W ied eń  30 listopada Usposobienie 
giełdy chwiejne. Akcje kredytowe 310 25. 
Akcje LKnderUnku 217'50, Złota węg. 
fonte 102 Ob. Renta m ajor t 88 85

R E P E R T U A R  
T E A T R U  W R A K O W  S K I E (i 0.

W  niedsielę 30 listopada: Po rar dragi: 
V wyłomu, dramat w 4 aktach Leopolda 
hr. Starieńskiegi;

1 Pra^Ł 30 listopada. Namiestnik hra­
bia Thun, wyjechał wczoraj p o p o łu d n iu  
pociągiem pospiesznym kolei państwowej 
do W iednia, w celu złożenia mrawo- 
zdama o dotychczasowym przebiegu se-

Odpowledzl Bedakcji.
Do Raciborza. Listu, o którym Szan. Pa 

wspomina, nie udebraliśmj -

Do dzisiejszego numeru 
załączamy dla naszych. Prenu­
m e r a t o r ó w ,  siódmy arkusz powie­
ści Piotra Jaxy Bykow skiego:

M A L E PA R T A .
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KUBJEH t*UU9K.i, tinia su Listopada i w  r.
Jsir. ś>issr

D H O BN K  O G ŁO SZ EN IA .
Od wyrazu zwykłym drukiem po 2 cnt., tłustym drukiem po 5 cnt. — Minimum reny ogłoszenia 25 cnt.

ŃAska i  wychowanie. Posady i prace.

B. Słuchacz §SSS?S& Usol!a intełlflentna

3 =
O

czonym pierw szym egzamin un pań- 
itw ow yn , z wyrobionem pismem, do­
kładnie OlzeznaBy z manipulacją sądo­
wą, notarjalną . adwokacką, poszu- 
tnje miejsca bądź w  miejscu, bądź na 

: prowinc Bliżs-a wiadomość w  Adml- 
ilstr. Kurjera Polskiego, pod lit. B. G.

C O
P r a w n ik
Moż ud lelać także 
nowej. Wiadomość w 

i -Kurjera- pod W. G.

z U -roitu, poszukuje Ie- 
kcyj lub korepetycji.

asi ■c sake 
lnistracjl

LD

O

Le k c yj n a  fo rte p ia n ie
udziela sle w domu i za łomem pod 
przystępuemi warunkami. Bliższa w ia­
domość u właściciela łomu przy uli­
cy Długiej 1. 17. od uodziny 12 do 2.

Pol aa 
w ła ­

dająca językiem francuskim i niemie­
ckim poszukuje zajęcia w Krakowie 
ja to  pomocnic0, w handlu; aloo też 
do towarzystwa starszej osoby. Bliż­
sza wiadomość u p. Józefa Priedlelna 
księgarza w  Krakowie Rynek główny.

140(6-0)

M ag iste r fa rm a c ji który
_  _ prauo-

w ał w  większych aptekach 'Niemiec i 
Austrji jako rcceptarjusz, poszukuje 
umieszczenia zaraz lub od 1-go gra 
dnia. Zgłoszenia przyjmuję pod adre­
sem Magister R. J. 2. Kraków poste 
restanie. i33(6-ó)

Eko n o m
z. z.jzeuia

Sanok

żonaty, poszukuje za­
raz umieszczenia. Zełu- 
Nr. 50 poste restante

F8b,#i  l# łu i# Q  n ł i i  uzdolnionego poi 
* I d l \ i y  K u l i  L u  szukuje Haude- 
K Kopacza w  Stanisła wowie Tylko za­
miejscowy będzie przyjęty.
P a n n a  n /le ją ca  izytać i pisącoo- 
I d l l l i a  szukuje miejsca « sklepie
z naftą. Na żąuanie może złożyć kau­
cję Oferty pod -it. K. K. do Admini­
stracji „Kurjera Polskiegu".

r i / n n n m  44 iat mai%cy> obczua- 
Ł llU P IU li l  ny praktycznie i teore­
tycznie z postępowem rolnictwem 
chuwem bydła rasowego posiadający 
chlubne świadectwa ztad i z poznań­
skiego poszu.iuje za uin.arkow^oem 
wynagrodzeniem zajęcia. Adres: J- N. 
K. 10, poscc restante Kraków.

142(5-5)

Naucz>c<elki
Warunki: biegłe władanie języ k iem  
niemieckim, skromne wymaganiu,. Zgło­

szenia pod adresem „Pilność" poste 
restante Jarosław.

Doniesienia rozmaite
D ł l /U  używane, w  dobrym
SJW O. I U II  Ł* stan ie  uolanie, męzkie, nie­
dźwiedzie, i damskie, lisy są do sprze­
dania. Wiadomość ul. św. FillpaNr.14, 
parter na prawo.

D w a  fo rte p ia n y , jeden ma- 
_ ło używa 

ny, Bósendorfe^a, palisandrowy za 
450 z łi., drugi krotni czarny za 90 
złr. są do sprzedania. Skład Fortepń 
nów J. M. Kordeckiego w hotelu VI- 
ctoria. (6-6)

uo sprzedania jj0 
do wynajęcia. W\a. 

domość przy ul. Starowiślnej Nr. 2t 
II piętro na lewo.__________ '■ 46(2-') '

Fo rte p ia n

P a r a  koni młodych, powóz pół 
kryty z powoda 

wyjazdu są do sprzedania na Prądniku 
białym Nr* 17. _______ J:J0(3-t>)

Biedny c zło w ie k  3tja®

K r a w ie c c z ,  z n ę1przyjm uj się 
w  doinn l pc 

ef domem oraz udzieia 'sie nauki kro 
ju. Dl. św. Tomasza 27, II piętro.

147(2-’ 6'

CD
k _

Q d

chcąc zmienić obrządku unickiego na 
szyzmę, raiow ał się ucieczką z Podla­
sia i pozostając w  Krakowie wraz z 
żoną ciężko Cuorą, poszukuje zajęcia 
rnog ;e g , zapewnić choćby najskro­
mniejsze utrzymanie. Zgłoszenlaprzyj- 
mujo Administr. „Kurjera Polskiego".

139(2-6)
Lokale.

P o k j j  k a w a le rs k i T aDny,
na III piętrze w domu ul. Florjańska 
Nr. 3, każdego czasu jest do wynajęcia.

Intoresa han dlowp,

S lC n h a  b iad a ją ca  doskonale kroi 
U O U U  ! ! Ih-tę przemysło-

jO, szuba spolniczki z kaijiia łcS
tr«etmym do otworzenia magazyr.u ^ %owie lub na prowinoj Adres

po-
w

R, poste restante Kraków.
148(2-10)

Dom  T ar.erowy, w  pięknem poło-
korzystnem171 jeSt S. sPrzec anIa nodKorzy, em warunkami lub też do
îstdrZi e^Zar̂ ? ia ’ Wia-icmość w  Admi
- ;;ra P°lskiegO“. -7(1

K a m ie n ic S d o  z a m ia n yna reaiiirwto T .lA m A  .-i i .. .**x w Galicji ooło- 
długu tabular-

Szanowni Obywatele!
Weszło teraz w zwyczay, że murarze 

j i  inni wyrobnky roznoszą opłatki przed 
| uadchudzącemi świętami Bożego Naro- 
• dzenia, przywłaszczając sobie prawa ko­

ścielny h. Otóż chcąc sobie zapewrić za- 
robek, mnie tylko w niżej wymienionej 
eąrafji, przynależny, tystarałem się o 
sartę pieczęcią paraijaPią zaopatrzoną a 
mnie do r rn szenia opłatków opowa 
lulając i proszę, aby Szanowni obywa­
cie raczyli Eię przed odebraniem opła- 
ków o tę kartę zapytać roznoszącego, 

w razie nieoka-ania tejże upraszam, aby 
Szan. obywatele raczyli opłatków nie 
przyjąć, gdyż zastępc. w żadnycb mieć 
nie hfldj, 905(1 1)

Z głębokim szacunkiem 
Teofil Barański 

kościelny przy kościele par af św.
Szczepaja na Piasku w Krakowie.

Pierw sza K oncesjonow ana

m m i
Karoliny z SzygowsKich

WITKAY.

««9Qess
W

Udzielam lekcje we wła- 
snem mieszkaniu, w pen­
sjonatach. i domach pry, 
watnych. CTlica Grodzka 
Nr. 35, I. piętro, w Kra­
kowie 887(3-3)

i
ul. Grodzka 1. 71.

Dziś w niedzielę 30 list. i dni następnycb 
otwarła od IU przedpołud do 10 wlecz.

1  fiiscle 2 0  cnt.; Wojsko w1 płacą 10 cnt.
,Od m edz <;1 30  listopada d > 6
grudiiia: Podróż nad pięknym Re- 

iiem szereg  w id ok ów

J .  A .  ^ i n O L F

i

Poważna przestroga f
A dla osóo niepoi I oającyoh dotąd 
\  pallo 1

Gzy to celem zaciągnięcia pożyczki, 
czy zabezpieczeń a losu rodziny 
(odyi pollca to (.anro znaczy, co 
gotówka,, czy dla nbdłuż mych wła 
Scicie'1 domów i realności o sia­
danie policy jest. nadzwyczaj poży- 

. teczne, po- ieważ w razie ewentnal- 
A nego nagłego zgonu przez ypłatę 
w z ubezpieczenia przypadającego Va- 
’ pitahi, pozostający przy życiu dzie­

dziczą np. takową realność bez dłu­
gu: d a nowożeńców polica ważna 
ze względu zupe< nogo zabezpiec/.e- 

A uia los u, tak małżonków, jak dzie k 
m c i; wreszcie użytą być iimże lakoC 9 kaucja lub depozyt i przy współ- > 
ą kach, j<ko wzajemna gwar ncia

►

i
>

►

ser K r u l K o w l a

tjlf róg ul. firodzdej i Poselskiej
polec n

skłaa towarów płóciennych,
jakoto:

Płótna surowe, weby, płótna na 
prześcieradła bez szwu, jedno­
kolorowe płótna na wsypy, niciane 

drelichy na materace i story.
Różnokolorowe płocienka na ubra­
nia damskie i dziecinne, kanafasy, 

oxiort, demki szyrtyng.
Kolorowe i białe chustki do nosa 

pierwszej jakości.
Bieliznę stołową, ręczniki, ściere- 

czk\ itp.
Skład gotowych materacy

włósiennych. 76 (20-?)

Własna szwalnia bielizny
ntęziciej, damskiej i dziecinnej.

Bielizna Dra Jasera.
Wybór oończoch, skarpet ek 

krawatek itp. 
jM P Ceny stałe nizkie. “T M

Aares dla  l is tó w  J, A . RUDOLF K raków

i
i
i
i

Polica ubezpieczenia na życie 
jest we w&zystkich wypadkach .aj 
pewniejszem, najoszczędniejszem i 
najlepszem ugruntowaniem prz  ̂
szłości i z tego względu stawiaj 
ją należy wyżej, nlz książeuzkl 

szystklch Kjs Oszczędność'
W jaki sposób uzyokać można 

najdogodniej i najłatwiej podobną 
palbę, poutnie infoi.r.j; c us»me i 
pisci,mie pod dysKrnojąi bezpłatnie: 
Nadinsp. Asekuracji : K i o l n  
Wiedeń II. Obere Donaustra»se 59.

i
►

A Goaziny i rzylęcia od 3—5 'O po- 
I  łudniu. Objaśnienia beznłatnie we

f
. wszystkich spraw ch kredytu hipo- 

Jl teciuego i osobistego.
>

DOM ZDROWIA
koncesjonowany przeŁ W yi. c, k. Namiestnictwo galicyjskie,

ZAKŁAD LECZNICZY
p i  y  w a t n y

D r a  J A N A  G ś B A Z O O M O R S K I E G O
K r a k o w i e ,

na realność siemsk 
źouą, sa którą opró

p rzysz łoh y^ d o^ o  zir. dopłaty.
8%s.jl „Kuriera 

\ lU(S-9) 
----

Wiadomość 
P-i olskiego*.

w  Aummis%

B i li ii AK O N C E S  JONOWANE

WUDYSMWAGRA30WSK£će
w  Krakowie, ulica Wiślna L. 7.

wyior.v'''i:i» pip-ny. koszto;-ysy, oszarowama, sprawŁu rachtuimki, podejmi a ę
t3k w 'uioigeu jak i na prowiucii

W
w nowym, wyłącznie nff Bele ecznicze 
nowoczesnej higjeny sU'i'ia-nym budynku

przy ul. Łobzowskiej
Przyjmuje chory«h obojej płci na 

chorób, wykonania operacy] i t. d.,
z wykluczeniem chorób zar?fliwvch i

w e d m g  w ym agań

1. 32.
w szelk ie Jod za je  

umysłowych.

pr7.ed8!6bKiTPtwa on iowii aowy-n * 
posiadii własue akładj materjałów budowlanych i rusztowań przy ul. Kopernika i. 21

m U K O  D G Ł O S S S K ' ^
przyjmuje wsselkift o^łnBtruia na wewnątrz i zewnątrz miasta na wlasuyuh ta- 
blkarh. p( cenie: tormat inały 1 cnt., format śL?dm 2 out., Ib;mat większy 3 ct.' 
na dwie doby. Przyjmuje ogłoszenia do wszystkich miast Galicji i kraiuj pośredni 

c? i w druku, informuje w żądaniu. ,

BlUiłO WYNAJMU MIESZKAŃ
przyjmuje, ogłasza i wynajmuje mieszkanit w mieście m  prow'r>‘ " orv/, w un 
acach letnich i kftpjelowycllj na żądanie z planami tychże po cenie: wpis 50 cut 
który upoważnia do żądani, wykazów mieszkań przU l iesąc, kwartał, i po wyna­

jęciu 50 cnt od pokojn, nie licząc kuchni i praedjtofoju.
ya zk c.̂ . o  • yr o o ł i a ,  * - (2*0

;

zaraz :

Pokoje dla chorych, należycie w en ty low a  
ne, obszęrne, z koraforte.m urządzone. _  K o­
rytarze i sch ody  zimą opalane. — Czytelnia. 
Osobna sala operacyjna. — W  iecie ogród spa­
ce ro w y  dla chorych.

Staranna opieKa i wszelkie wygody zapewnione.
Wszelkie kąpiele w miejscu.

Ceny wraz z opieką kkarską i zupemem utrzymaniem, 
apteką i kosztami opatnuków chirurg, oo 4 złr- na dobę.

266(41-45)
Prospekta na żąduue przesyła sio. —  Usfnyoh w yja ­

śnień udziela na miejscu lekaiz i w łaściciel zakładu.

Pokój z oyżą iaduie umeblowany na I i i  
piętrze, ’ lac Dominikański Nr 4.

Pokój z przedpokojem, frontowy na par­
terze, ul. Dietla Nr. 66.

2 pokoje pojedyncze ua Ił piętrze od 
fruntu, mogą być z meblami, ul. Ba­
sztowa Nr. 18.

5 pokoi, przedpokój, kuchnia na I  pię­
trze, ul. Pawi; Nr. 159.

5 pokoi, 2 przedpokoje. 2 nyże, kuchnia 
na II piętrz^, u’, św. Krzyża Nr. 3.

Sklep z piwnicą i lodownią, ii. św. Ja­
na Nr. 1.

2 pokoje, przeupokói na 1 piętrze, ul 
Podwale Nr. 5.

Stajni na parę koui, ul.BlichowaNr. 193.

ookoje i kuchnia na I I  piętrze, ulica 
2 cisze Nr. 5 i 7.

3 pokoje i kuchnia ' eblami n i pio­
trze. Dilre MJyuy Nr. 8.

Pokój duży z przedpokojem BH I pięirze 
ul. Sienna Nr. l i  

Pokój z meblami na I  piętnP możebyc 
z wiktem, ul. Widonoie Nr, 12.

Cklep ze składom, ul. św. Jaua Nr. 1
Stajnia ua 8 konie, ul G arncarsgNr. 7.

od 1 stycznia,
II piętize.2 pokoje z meblami ua 

Słuwirowska Nr. 20.
6 pokoi, przedpókbj i kucnu.a ua 1 pi« 

trze,, ul. Garncai -ka Nr. 8-
3 pokoje Z kuchnią na 11 pietr/ 

Lontu, ul. Zwierzyniecka Nr •>

o — sc

i
o o o o o o o o m m o o o ^ o p p o g o o

o < - t<s= O—<*>

A V  Ó  X  *Y* *Y"2T * jp  f '  *14 T  ( j j  V* ^  przyjmuje w»*elkle lamftwlenla tak w miejscu Jakotei na prowincji

T « & .  AI J t a  ^  X  I M  f l J t l l  5 r o b ó t  t a p i o e r s R i
A SI Ifilll K k i t  i APTTI. A »  A

m u  cuńHiAg
tapicer i dekorator 

KIIAKOWAE, przy ulicy iYiśinyj Nr.
miejscu jakotęż na prowincji

1

d
‘ 1

31E U IA N IK . i  O P T Y K
o ii

N akładem  
księgarni i składu nut muzycznych

)
Najno^eztt powieść
l x r  Ł o a l a .  i>.

.66

t .' W .

„ J ę d r z e k '
opuściła prasę i jest (lo ua 
bycia w księgarni S A  K rz y -  
zanow'skigg?t» (Ryne.k).

ekspedycji pism perjodycznych
S. A. Krzyżanowskiego

w  K r a k o w i e
wyszły:

Zbiór Kolęd
ułożony

do śpiewu lub na sam fortepian 
przez

Józefa Sierosławskiego 
Cena 1  złr. 3 8 0  et.

U L  i

- - vrvtii *r«.-vWKWrwsawr*

na Owiazdkę
książeczką z obrazkami i wierszykami

Cena < 5 0  cnt.
Do nabycia we wszystkich księ­

garniach S9 (3-)

142(- 0-52)
K r  ,1ł c j  w , H j n o l s . ,  l i n i a .  A - - B ,  L .  3 0 .

Poleca znaetny wybór oaularów cwikierów, lornetek teatralnych i polo- 
wycli, barometrów tennometów lekarskich, zwycz ijnycli, zarazem wszelkich 
wyrobów optycznych z pierwszorzędnych fabryk francuskich oraz mechani­
cznych własnego wyrobu.

Zakłada dzwonki elektryczne, te’eiony Mikrofony 
gremozwody i t. d.

Dostarcza wszelkich okulariw z kombinowanemi szkłami podług przepisów 
(recept) lekarskich.

Zamówienia z prowincji wysyra odwrotną pocztą, reperacje wykonuje bezzwłocznie. 
C e n y  b e z  lło n . l£ u r e n .o JI! *9 0

» mUnotc<ele-
wyścielanie mebli, materaców sprężynowych, włókiennych, 
poduszek, wyklejanie pokoi tapetami, obijanie tyehżi m-itorj , 
dywanami lub ceratą, jakotoż robienie stor tirolic-jj -wycb, 
dekorowanie, zawieszanie iirauek i t. p —  Pakuje m YTo, 
szkła i »une rzeczy w podróż, lub podczas przeproś- Umiti., 
Za staranne i trwale w ykończenie powi.rzonyeh r, ,,)i, gwa- 
rantuję, —  Próby materyj i m odeb jna żądanie poayhi *'•

Ludwik Ghomiak.

:P

i
*p

739(12-?)

z
P I W O

ekstraktem słojowym
w yro b u  

KONSTANT. WISZNIEWSKIEGO
Aptekarza w Krakowie,

polecone przez Towarzystwo Lekarskie 
krakowskie na wniosek komisji prze­
mysłowej tegoż Towarzyitwa, pismem 

z dnia 24 Kwietnia 1889, L. 338 
s p o s ó b  u ż yc i a :  Dorwie osoby uży­

wać .uągąr, razie kaszlu, kataru, płuc i 
żołądka oraz w razie osłabienia, po 
małej szklaneczcze przed południem, 
pned wieczorem oraz idąc na spoczynek.

CenatiaszkI 36 cnt. 487(9-10)

HAN. DEL WIN
pod firmą 767(5 6)

J. GRALEWSK1
w  K rak ow w , przy  nl. G roazkiej 1. 4ł ,

założony w r. 1806, utrzy­
muje na składzie wina wę 
gierskie, austryjackńi, franci 
skie, reńskie i inne; Cognac 
i araki francuskie i J ^ ^ l a j e  
,e w większych lu 
szych ilościach, po eedRPri 

umiarkowanych.
Lokal świeżo odnowton 

Cenniki bezpłatnie.

JAN T 0 M 1 U N S K 1
artysu-rzeźblarz

w  K r a k o w i e ,  u l .  ŚW - M -tIo łe  31 , 
wykonj wa wszelkie roboty artystyczno-rzez- 
biarskir w marmurze, Kamieniu, gip lei 
drzewie, brouzio itf przyjmując zamówie­
nia na ołtarze, nagrobki, figury, sztukator je 
i wszelkie orname.itr.cje po cenacti naju- 

uiiarkowańszych. 8*0(16-?)

L v l e d . a l

Medal brązowy 
1 8 7 2 . '

m i n i s t e r s t w a -  t i  1 8 8 7 .
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KURS PftPILRuW PUBLICZNYCH

I ń w ,  C i. 3 8 / 1 1
(Bez bieżącego kuponu).

Babie papierowe . . za 100 rubli 
Mas ki niemieckie . . za 100 mar.
ł ł - t o  fronkówba z ło t a ....................
1% 'oiycika kraj. galic. zł, złr. 100 

% Poi. kraj galic. za złr. 100 
i% Obi. ind. gal. za złr. 100 k. in.

Jk Listy zast. Banku kr. za zł. lOu 
6,if ObUgi komun. „ „ I Emis.
^^Ajifcf7iftst*Tow,;kTedoZieni. . . 
L t  ,  v » r, .1 1  Elfl.

b » » „ . . ,
* * p . ,* » . . .

* ) * , , »  Bant bip. zprea. 10X
- b t  « ŁW. 21 , 11

">% • b Bról. PoL za rubli 100
6% .  iikwid. .  ,  ,  .  100

płac) :ąuaią

133 134 —

56 25 57 —

9 10 9 20
— — — 106 —

97 50 98 50
103 104 —

98 -• 99 —

1(K) 60 —

97 - — —

95 — 94 —

99 - 100 —

100 — — _

107 — 1(8 ___

101 — 102
94 — 15 —

89 _ 90

Medal srebrny 
1 8 8 1 .

Medal srebrny 
1882.

Medal srebrny 
1 8 7 0 .

ALFRED BIASI0 J«
optyk c. k. Kliniki okulistycznej Uniwersytetu Jagiellońskiego,

w Krakowie, Rynek 14. 
gpp* m a g a z y n  z a ł o ż o n y  w  r o k u  i b o i  -ąp®

insirumenta optyczne, fl.zyczne i maieiaatyczne.
Jako dostawca pierwszych PP. Lekarzy Okulistów w kraju oraz klinik oku­

listycznych , posiadam zawsze znacznie zaopatrzony skład wo wszelkie możliwe 
przybory optyczne oraz szkła i oprawy w najlepszym gatunku, które podiug re 
eept tak zwyczajnych, jako i kombinowanych przepisywanych przez PP. Lekarzy 
Okulistów jak najdokładniej i sumiennie wykonywuję.

F a b r y k a  n a r z ę d z i  chiru rgiczn ych, orto p e d yczn yc h
i b a n d a ży . ^ )

GŁÓWNY SKŁAD ŚRoD RÓ W  OPATRUNKOWYCH I  DO PIELĘGN O W AN IA  CHORYCH. 

O e n y  n  m ia r k o w a n e .  "Wti

Prem jowane: na wielu W ystawach rolniczych Zaszczycone uznaniem iockey-klut

k w i z d y

Korneuburski Proszek odżywoz; dla irwenlai I U
dla koni, bydła rogatego i owiec,

M-osuwnUt do długoletnich doświadczeń zawsze okazywał się wielce skuteczo,m środkiem 
przy braku chęci do Jadła, wydzielamu mleka z krwią, lak również do poprawy Jakuśoj
mleka Świetnie działa* jako środek zasilający przy ieczeńiu afekcy, orgznow oddechowych «■ 

-awieńia. -  Ceua pudelka 36 ct.; wielme pudełko 70 ct.
K W I Z D Y

c. k„ u p r z y w . F L U I D  R E S T Y T U C Y J N Y
( w o d a  d l o  m y o f a  k o n i )

jest od oanizo wielu lat z najlepszym skutkiem używaua wodą do mycia ńla . zmociiiema 
i przywrócenia sił przed i p wielkich utrudzeniacli. Nieznętny z a s ilm y  środek przy | 
leczeniu krzywień, nadyichnięć, sforsowania soięgn, zesztywmen.a osłabienia członków, 
sparaliżowania i obrzmienia. Dodaje koSlowi lączosci i czyni go jdomym ao wysm enitego t  

wykonywania czynności. — Cena l flaszki ) złr 
DU- ustrzeżenia się od naśladownictw proszę uważać na powy48'-*! " arkę ocbroouą.^

Franz -Joh, Kwizaa, apteka obwodowa, Rorneoburg pod Wii.uiieir 
c. 1 k. austi. i król. rumuński nadworny Dostawca preparatów w eterynaiskict  

249(11-11) K W I Z P ^

erneuburski Proszek odżywczv dla inwentarza
I  k w j 2D y  c. i ka u p r z y w . F L U I D  R E S T Y T U J Y i N Y
^ sa do nabycia oryginalne we wszystkich a p t e k a c h  i drogeijach austro-węg. monaichji.

»  » ^fffetar y łiw iy  Br. Jte«f 6H«wckL Dr*t Klfł. L  Aduiti -  i Sp*łU, pod zarz. lana Badowskiego. Odpowieazialny zł Rudakcję: Francirzoa Głowacki.


